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.::>miech, tempo, dynamika w na1nowszym, najwspanialszym i najpię-
W rolach głównych: Początek o godz. 5, 

. KINO-TEATR kniejszym filmie rosyjskim p. t. 
w niedziele i święta .,,, . 

SWIAT SI• ŚMIEJE 
I. ORŁOWA, I. UFIESOW, F. o godz. 3 p. p. , 

Czary KURICHIN i M. STRIEŁKOWA Nad program aktual-
Obecnie cały świat się śmieje do upadłego z pierwszej rosyjskiej kemedji mu- Reźyser P. ALEKSANDROW ności dźwiękowe Pa-
zycznej p. t. „Swiat się śmieje" która jest niespotykalnym w kinomatografji. Kompozytor j. DUNAJEWSKI ·ramountu 

;; 

·mvborv municvpalne me francii Z·amkni~cie Targów· Poznań~kic~ 
POZNAN. - w dniu dzisiejszym ły dziesiątki t~sięc~ osóbr z~ wszyst

nastąpiło zamknięcie tegorocznych kich stron. kraJu. L1.czny tez był na
międzynarodowych Targów Poznań- pływ gości z zagranicy. narazle bez rezultatu 
skich. PARYż. W dniu dzisiejszym w cal weszli tu przeważnie dawni radni I Przed redakcjami dzienników gro- Dzięki pięknej pogodzie i ciepłu 

łej Francji odbyło się głosowanie miejscy, należący do ugrupowań madzą się tłumy ludzi, które słucha- panował na targach bardzo ożywio
do rad miejskich. 11 i pół miljonów prawicowych lub centrowych. M. in. ją ogłaszanych przez głośniki rezul- ny ruch, przypominaj4cy czasy 
wyborc6w wybierało ogółem 450 ra- 1 wybrany zosta~ również b. prefekt tatów wyborów z poszczególnych o- P. W. K. w piątek, 3 maja i w dniu 
dnych z pośród zgórą 2 miljonów policji Chiappe. W wielu okręgach kręgów. Jzisiejszym frekwencja. zwiedzają-
kandydatów. W całym Paryżu na 90 żaden z kandydatów nie uzyskał od- p ARYż. _ Flandin został wybra- '.!ych przekroczyła 50.000 o~b. 
stanowisk radnych, wystawiono 800 'POwiedniej więkazości, tak, że w ny do rady miejskiej Domecy-Sur- „Tydzień Poznania", zorganizo
kandydatów. I przyszłą niedzielę odbędą się w nich Cure, gdzie lista premjera zdobyła wany w związku z Targami wypadł 
Według pierwszych informacyj, w głosowania balotażowe. olbrzymią większość. bardzo dobrze. Do Poinania pnyby-

wielu okręgach żaden z kandydatów •••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••• nie zdołał jednak uzyskać niezbęd-
nej większości, tak. iż zajdzie po
trzeba przeprowadzenia w przyszłą 
niedzielę głosowania halotażowego. 

Głosowanie dzisiejsze miało prze· 
bieg spokojny. Nie sygnalizowano 
poważniejszych incydentów, ani z 
Paryża, ani z reszty kraj u. Jedynie 
w Paryżu, w dzielnicy Montmartre, 
doszło do incydentu między policją, 
a jedną z wybitnych sufrażystek 
francuskich panią Luizą Weiss. Po
licja nie pozwoliła sufrażystkom na 

.... propagandę uliczną zapomocą ulo
tek i transparent6w. Skłoniło to 
przewodnicJ:ącą sufrażystek fran
cuskich p. Weiss do umieszczenia 
naprzeciw komisarjatu policji nieo· 
fiejalnej urny wyborczej. Policja 
usunęła te akcesorja, po kr6tkiej 
walce z sufrażystkami, w czasie któ 
rej p. Weiss rzuciła na jednego z po 
licjant6w puderniczkę. 

P ARYż. - O godz. 18-ej zostały 
zamknięte biura wyborcze w Pary· 
żu, pocr.em przystąpiono do oblicza
nia głosów. Późnym wieczorem za~ 
częły napływać pierwsze fragmenta
ryczne wiadomości na temat rezul-

Uenizelos · skazanv na śmierć 
przez sąd woJenny 

ATENY. Sąd wojenny skazał na·j siou i towarzys~om, oświadczył I minister marynarki Hadzikiriakos, 
śmierć Venizelosa, Plastirasa, Kon- przed sądem wojennym, że główny- którzy przez swoje bieme zachowa
durasa i Canakakisa. mi winowajcami wybuchu rewolu- nie się wobec Venizelosa i jego zwo 

ATE'NY. Gen. Metaxas, wezwany cji są: obecny premjer Tsaldaris, lenników ułatwili im swobodne przy 
na świadka w procesie ~~zeciwko I minister wojny ~en. Kondylis i b. gotowanie powstania. 
przywódcom opozycji Papanasta- · 

zmvcięstmo obozu rzqdome20 
w wrJlarach 1arlament11 ia11sl1wiańskiego 

BIALOGRóD. Agencja Avala do
nosi: Na listę Jewticza padło 90 pro 
cent głosów w następujących okrę
gach wyborczych: Białogród, Zemun 
i Pancewo, a 80 proc. w mieście Su
sak. 

BIALOGRóD. z dotychczasowych 
wiadomości wynika, że lista prorzą
dowa premjera J ewticza osiągnęła 
zupełne zwycięstwo w Serbji, Czar
nogórzu i w niektórych częściach 
Bośni i Stowenji. W wymienionych 

okręgach na listę J ewticza padło do 
90 procent głosów. 
Według wiadomości nieoficj~l

nych, w Zagrzebiu lista opozycyjna 
dr. Maczka uzyskała dwa razy wię
cej głosów, niż lista Jewticza. 

tatów głosowania. Dotychczas nie • 
dają one jednak dostatecznego wyo- • . • 
brażenia o przyszłym składzie rady . . . h l · t · · d miast.a Paryża Zwycięstwo grupy prorządoweJ w I wszelki wypadek pomost do zawar- wyc , a e mimo o zmierzaJąc o 

Pierwsze informacje na temat wy- I wyborach do Skupczyny, nie ulega- cia jakiego takiego porowmienia na wytworzenia nowego poczucia wspól 
'ników głosowania nadeszły z okrę- ło żadnej wątpliwości. Grupę prorzą pewne określone tematy, jakieby na noty parodowej. 
g6w wyborczych P. ołozo· eh _ dową sformował premjer Jewticz, a sunęło dalsze życie polityczne. Pre· Wiadomo, że sprawy te są trudne ' ny w sa d b t d · · · · J t' · t · d t mym środku Paryża, gdzie liczby ma on~ po o n~ e~ .encJe mmeJ mJ.e~ ew icz me rac1 co o ego na i że szły dotąd bardzo opornie. p 0 • 
głośujących są stosunkowo niezbyt centr~hstyczne ~ mmeJ ~e;bsko-mo· dz1ei. • . • między Ser~atni z }edn~j stro~y~ 
wielkie. w ' pierwszem głosowaniu nopohstyczne, mż dawm~JSZa. pa~- Chodzi tu o stawkę nilJwyższeJ wa Chorwatami i Słowencam1 z drugieJ 

tja prorządowa. Ta partJa zw1e się gi, o interes narodu, o kt6rym na- istniały i istnieją poważne roz
jugosłowiańsko-narodową i wzięła prawdę będzie mogła być mowa I dźwięki. Nie widać też na boryzon
również udział w wyborach. Poza wówczas dopiero, gdy zatracą się ja cie pięknej Jugosławji jakiejś zasa
tem dopuszczono jeszcze dwie listy: ko pojęcia narodowościowe określe- dniczej zmiany. W każdrmbądź ra
t. ·zw. listę ruchu ·korporąeyjnego, ni.a: Chorwat, Słoweniec, . Serb, łą· zie fakt uczestniczenia w' wyborach 
któremu przewodzi Lioticz .i jedyną cziic się w jedno poj-;c1Ef. . 1ugoSło- ·opozycyjnej grupy chorwackiej 
listę zjednoczonej opozycji, którą re wianin. · (stronnictwo Maczka reprezentuje 
prezentuje dr. Maczek. o tem, jako o natµralnym i pod- przedewszy.stkiem Chorw(lt6w), był 

OUa ll'I_.. . Tu skupia się· główM zain.tereso- ,stawowy~, warunku d~lszyeh szczę- wydarzeniem korzystnem ~ sensie 
„~li· ·wanie. Nikt nie łudził się oczywi- śliwych losów państwa: południo- państwowym; Byłoby gorzeJ, (n~ co 

_ Centralny komitet wykonawczy ście co do zwycięstwa dr. · ·Maczka wych słowian, myślał zmarły tragi· się zanosiło), gdyby Chórwaci wo• ~ ZSR~ nadał szereg odznaczeń za wybi- niemniej jednak grupa opozycyj n~ cznie król Aleksander, to jako jed~ góle w wyborach udziału- nie wzięli. 
tne zasługi w dziedzinie skoków ie spa..'. wchodzi do parlamentu. Istnienie o- no z najwałniejszych 'Zleceń, wyni- T~k. postąpili Słowel\cy, pozostający 
doclaronami. Sześciu mlstrz6w te1?0 ro- pozycji w przyszłym . parfamencie kających z królewskiego . testamen- po. d k. ierown. ic~e111.ks. K, oroszeca~ dlafu skoków odznaczono ordere!D ler1i- ' ·. · · b' ·b · · k ...., d I d C ma hyc, ni'etylko ,·,klapą bezpieczeń- tu, uwaza s'o ie za o ow1ąze po- ci .„ie a .1 się wc1ągn.ąc . o &TY i na, 10-clu - orderem zerwoneJ Gwia· 
zdy, a U-ta - nadano dyplomy honoro- stwa" i służyć do ~wyładQwywania stawić w programie swych prac Jew boJkotowah wybo:y, zaJrnUJllC ":o: 
we l cenne podarki. tetnperamentów oraz siły wybucho- ticz, nie dążąc.:_.eo byłoby utopją ........: bee rzfł,dU, stanowisko najzupełnteJ 

- W Sztokholmie zmarł poseł Francji weJ·, zgromadzonej w opozycyjnym do usunięcia odrębności szczepo- nieprzejednane. < ' ' Aapana. ~ · ·„ , - W San Diqo (Kallfornja) wydarzy· kotle, ale ponadto - ma to być na. · · ' , : , 
la si41 katastrofa samochodowa. w której I , ~ : ' 

· ;a€§';.;~r~~~§, . :Groźny :pożar 'Stoczni w Bremie ranny. 
' .- W Starosielcach, w pow: białostoc
kim aostał zamordowany siekierę pneit 

' 1ł-łet~· córkę niejaki Józef Pładko. Za 
b6jcsyał po dokonaniu zbrodni z~osiła 
aę na poetuunek i oddała lię yt. r~ce 
aprawledliwoMi. · 

BERLIN. W soholę wieczorem wy, 
buchl w stoeżni tow. akc. W eser W< 
Bremie olblZ1Jllf pożar. Pastwą pło
mieni 11adła tedna z ;ł6wnych hal 

warsztatowych oraz untdzenia kta I że ogień powstał· w jed'nem z przy. 
nowe. . . . ' leglych zabudowań, mieszczących 
" PnyĆZyna potaru ni~ jest dotyclt J m1gazyii łatwopalnych materjałów 

czas ustalol\a, Stwierdzono tylko,- malarskich. 

Ku. czci króla Jerzeto u 
Uroczysta akademja 

w Poznaniu 
POZN AN. - Dziś 1 odbyła się w 

sali Teatru Polskiego uroczysta aka
demja ku uczczeniu 25-leeia panowa 
nia króla angielskiego Jerzego V, 
urządzona z inicjatywy Tow. Polsko
Angielskiego w Poznaniu. 

Na akademję przybyli iprzedsta
wiciele władz m. in. p. wicewojewo
da poznański Kaucki, prezydent mia
sta Więckowski, szef Sztabu DOK 7 
ppłk. Wojtkiewicz, konsulowie: fran 
cuski i c:oochosłowacki oraz wicekon
sul angielski Massey, konsulowie 
honorowi i liczna publiczność. 
Akademję zagaił prezes Tow. Pol

sko-Angielskiego inż. Krause, po
czem orkiestra odegrała angielski 
hymn narodowy. Przemawiali prof. 
dr. Bronisław Dembiński, i przed
stawiciel ambasady brytyjskiej w 
Warszawie, lektor zaś języka angiel
skiego w Uniwersytecie Poznańskim 
dr. Arendt wygłosił wiersz: „My 
England". Pozatem prof. Nadzieja 
Padlewska wykonała kilka utworów 
na fortepianie. 

Dziennikarze estońscy '° Krakomle 
KRAKóW. - Dziś przybyła z 

Warszawy do Krakowa 15amolotem 
polskich linij lotniczych wycieczka 
dziennikarzy estońskich. Dziennika
rwm estońskim z ramienia M. S. Z. 
towarzyszy radca Glinka. 

Gości estońskich powitał na lotni· 
sku w Czyżynach przedstawiciel syn 
dykatu dzi~nnikarzy krakowskich, 
poczem dziennikarze udali się na 
zwiedzenie miasta. 

W południe w sali Tetmajerow
skiej Syndykat Dziennikarzy kra· 
kowskich podejmował gości estoń-
skich śniadaniem. , 

Popołudniu goście estońscy udali 
się samochodem do Wieliczki dla 
zwiedzenia salin, poczem przed wie
cwrem powr6cili do Krakowa. 

W godzinach wieczornych dzienni 
karze estońscy 'WYjechałicdo Gdyni. 

Zaprzeczenie sofl1ieckle 
MOSKWA. Prasa sowiecka, m. in. 

„Izwiestja", zaprzecza pogłeskom, 
jakie ukazały się · w prasie francus
kiej, te rząd sowiecki w związku z 
rokowaniami o iraktat w~jemnej 
pomocy cz)rnił wysiłki' uzyskania od 
Francji pożyczki. 

·stan zdro"f a flandlna 
:r ARYż. Premjer Flandiq spędził 

noc w prefekturze w Auxere dość 
dobrze. 

Dziś popołudniu Flandin" został 
przewieziony do Paryża, i umiesz· 
czony w klinice w Neuilly, gdzie le
karze dokonali złożenia złamanej w 
tizech miejscach · "kości ramiennej. 
· Z powodu wypadku premjer Flan 

din · otrzymał wiele tel'eua.ro.ów s 
)Vtrazami sj'mpatji, . 

Nie zwlekaj do jutra. Jutro musi się zacząć praca~ dzięki Twej subskrypcji 
Pręmiowel Pożyczki lnweslycyjnel • 



l tygo~nia na ty~1ień 
. Tematem rozmów, rozważań i do 
ciekań była sprawa ordynacji wy
borczej. 

Z różnych stron wypowiadano na 
ten temat bądź to uwagi krytyczne, 
bądź też dawano wyraz pewnym po 
stulatom i pragnieniom. Niewątpli 
wie w niedługiej przyszłości ot.i:zy· 
mamy oświadczenie miarą.dajne. Na 
razie dowiedzieliśmy się tylko z prze 
mówień przedstawicieli B.B.W.R. 
przez radjo, że w przyszłych ciałach 
ustawodawczych nie będzie polity
ków. Znaczyłoby to, że element gry 
politycznej przy wyborach byłby u
sunięty na rzecz innej zasady selek
cji, czy też doboru, która właśnie 
dałaby piętno nowej ordynacji wy-
borczej. · 

Dyskutuje się dosyć abst:r:akcyj
nie, gdy przecież w gruncie rzeczy 
niema żadnego punktu zaczepienia 
bardziej określonego. Jest jednak 
dośc wielkie zainteresowanie tern 
zagadnieniem. $wiadczyłoby, że 

sprawa czynnego udziału w życiu 
politycznem, jednak interesuje szer 
sze warstwy naszego społeczeństwa. 
Jest to objaw bardzo dodatni i prze 
czyłby temu, co się mówi o zobojęt
nieniu społeczeństwa dla spraw po
litycznych. 

X 

Wreszcie podpisał minister fran
cuski Laval układ z ambasadorem 
sowieckim Potiernkinern. Wlokło się 
to wszystko bardz-0 długo, ale wkoń 
cu się wywlokło. 

Finalizacji tej umowy towarzy
szył akompanjament prasy francus
kiej, wśród której nie brak jest po
mruków niezadowolenia. Szczegól
nej pikanterji nabrała cała sprawa 
przez wydarzenie, której terenem b> 
ło · m.iasteczka Aubervilliers. Merem 
tego miasteczka jest p. Laval, chwi 
Iowo minister spraw zagranicznych. 
We Francji odbyły się wczoraj wy
bory municypalne, które nie da-' 
ły jednak żadnego rezultatu, tak, że 
trzeba je będzie powtórzyć na przy
szły tydzień. 

Dla djagnozy nastrojów politycz
nych mają te wybory znaczenie nie
poślednie i stanowią poniekąd dosko 
nałą sondę opinji politycznej przed 
wyoorami do parlamentu. Poprzedzi 
ło je też dość znaczne podniecenie 
agitacyjne, któremu uległ oczywi
ście także i Piotr Laval. Rozesłał on 
do swoich wyborców listy, w któ
rych w krótkich i jędrnych słowach 
wyłożył swój program polityczny i 
obiecał swoim wyborcom, że we 
Francji będzie coraz lepiej. Musiał 
to uczynić, tembardziej, iż komuni
ści jego okręgu dość silnie agitowa 
li przeciwko jego wyborowi, pomi
mo, iż przecież z bolszewikami do
szedł do porozumienia. 
Szanse mera przy wyborach nie by
ły podobno szczególne. Minister La
val kazał jeszcze przedtem wy
lepić afisz, w którym dość o
stro rozprawił się z komunistami 
swojego okręgu, dając im do zrozu
mienia, że sobie niewiele z ich po
gróżek robi. Ten wypadek świadczy 
bądź co bądź o tern, że wśród fran
cuskich wyborców; którzy teraz przy 
wyborach gminnych mają coś 

'niecoś do powiedzenia, panują na
stroje dosyć niezdecydowane i że 
wprawia to francuskich mężów sta
nu w sytuację nieraz bardzo kłopo
tliwą. 

IX' 
Wiele wskazuje na to, ze Stany 

Zjednoczone, zaczynają jakgdyby 
szukać nowych dróg w polityce za
granicznej. Coraz silniej i coraz gło 
śniej mówi 15ię tam o potrzebie po~ 
lityki 'zupełnej izolacji i absołutnej 
neutralności. Nawet zyski, które wo 
jenny przemysł ameryka:6ski wycią
gnął z wojny, nie nęcą już władz 

Stanów Zjednoczonych, które coraz 
silniej akcentują potrzebę takiej po 
Utyki, iżby wmieszanie się w kon-· 
flikt wojenny było wykluczone. 
Urząd zagraniczny Stanów Zjed

noczonych opracowuje obecnie rne
morjał, w którym to stanowisko wiel 
JdeiQ moearstw~. ma być :w~jaśnio-

• 

. . ~·' 

Tqdzleń qieldówq\ · ~' 15-lecle wskrzeszenia 

Dlll:l!lł••,alua·. ~,··· .. :._0 guldena liceum Krzem1en1eckie20 
.::;:;;;- -.., ._ KRZEMIENIEC. - W roku bie 

żącym w czasi~ od 8 do 5 maja Li-

. Ledwie przycichła burza, wywo- zowych, które Niem~y u siebie za- Rozmiary bowiem kredytów, u- ceum Krzemienieckie obchodziło lS.. 
łana dewaluacją belgi, i ataki, przy- j prowadziły, zwłaszcza, po ogłosz~ dzielanych przez bank, stale wzra- lecie swego wskneszenia przez ów
puszczane <lo guldena hol. i franka i·niu „nowego planu". Należności stały. Od marca do końca kwietnia czesnego Naczelnego Wodza, Józefa 
szw„ zdawało się, osłabły, gdy na- ! gdańskie, które zostały w Niem- r. b. portfel weksli i bonów słarbo- Piłsudskiego. 1 

gle zdewaluowany został gulden ; czech „zamrożone", wzrosły do sum wych podniósł się ogromnie: z 29 święto rozpoczęło się 3 maja na
gdański. · bardzo poważnych. milj. fr. do 113 milj., weksle kasy bożeństwem dziękczynnem w koście. 

Z drugiej strony, oddziały gdań- pnżyczkowej z l1/1 do 33 milj .• )om- le licealnym'. poc~m odbyło się_ uro
DZIWACZNE USPRA WIEDLIWIE- skie banków nieJ,,nieckich ściągały bardy z 67 do 82 milj. Jednocześnie czyste pośw1ęc~01e sztandaru . hceal-

NIE. dość energicznie kredyty, dawniej zapasy kruszcowe wciąż malały: od negbo .. Wk godzmach po~ołudruo-wych 
W d · , k" . . dł · · · · na 01s u sportowem Liceum rozpo-

mu 2 b. m. senat gdans 1 o- udzielone, 1 przekazywały uzyskane połowy marca spa Y mmeJ w1ęceJ zęł . od to ·~ 

bniżył parytet guldena o 42.37 %, u- sumy swoim centralom, które stara- o 25%. c Y siętaza~ Ył :P.0~ w~. rm Y 
stalając jego stosunek do złota na I ły się, o ile można, ściągać swe na- Oprócz podwyższenia stopy, bank repre~n ta c~ą ~;:1~Y . icew:i a 
poziomie złotego polskiego: 1 kg. 1 leżności w obcych walutach. emisyjny uczynił inny krok w obro- rep~e~en _cJą m iezy gimnazJum 
czystego złota ""' 5924.44 guld. I Bank emisyjny tedy zmuszony był nie franka: zwrócił się do banków w WY d z~1:· . . k , 

Dewaluacja ta usprawiedliwiana należności gdańskie, „zamrożone" z okólnikiem, w którym przestrzega k . nDml .. maJadnKa boIS. U, w Modac-
. t d , k ' "k' d . ł "ć b h I d k I . l t . aleca oweJ omie po rzemiencem -
Jes przez łg ans . Ie ~zyk~m I urzę ' bo li w. N1emczecłh'. hup ydnn

1
1 d' a, Yk.uc rod- p7ze ds~e1 °.. ackrJą dwyta

6
u ową ldZ J"rza była się inscenizacja „Swięta Wios

we oraz g osy mem1ec Ie w sposo mć przemys i an e g ans 1 prze ! me u zie ac e w „po e - " d 1 k" rto--
swoisty. katastrofą. Musiał więc znacznie i nych", zaciąganych przypuszczalnie _ny oraz a sze rozgryw 1 spo 

Senat gdański, mianowicie, tło- rozszerzyć swą działalność kredy- I na cele spekulacyjpe. . weN. to, . 
15 1 

. L" 
k · " d l „ t I I W · d · k wy ogłostł a uroczys sc1 - ec1a :ieeutn maczy omecznosc ewa uacJI a a-, tową. reszcie, rzą zw1ąz o b ł .. te Rol •et . . 

kami spekulacyjnemi, prowadzone- I Sktit.ek powyższego stanu rzeczy wysokie kary za uprawianie machi- ~rzy YR :n~s r J i· m ;a .1:e
mi przez wrogów nacjonal-socjali- był ten, że, gdy w końcu marca roku nacyj, szkodliwych dla franka szwaj ~:mdł 0 {~ . i ~us~. oma w
atycznego Gdańska, i stwierdza, że ubiegłego portfel wekslowy banku carskiego. ~ 1' d ugo; ~1 k.u~ r ;c~u_m, w~: 
w celu obrony interesu ogółu ludno- ! emisyjnego wynosił ok. 15 milj. gul- Jest rzeczą wątpliwą, czy powyż- Jewo: w k~ns ~ ~ry t oze::. 1 

ści, rząd uczynił - drogą niepoję- denów, doszedł on obecnie do 25 sze, nieznaczne podwyższenie stopy oWrazR ~rOe Pr J epFa. m_en u .,.in. 
t · ł ' · t d ·1 · · d h k h · t · · · k t k m'e · · 1 • • an irewicz. ego rozumowama - w asme o, o m1 J., I g y na rac un ac zyro- procen oweJ os1ągme s u e za 1 -
czego ci wrogowie zmierzali, t. j. wych znajdowało się w banku pra- rrnny. Dochód szwajcarskich papie
zdeprecjonował guldena. Odezwa, wie 11 rnilj„ suma ta stopniała do :rów państwowych, przy obecnych 
naturalnie, nie przyznaje się do tej nic nieznaczącej kwoty. Natomiast, obniżonych kursach, wynosi niemal 
uległości, lecz powiada, że rząd pokrycie kruszcowo-dewizowe zma- 1 5%, zaś stopa, po ~tórej papiery te 
gdański poszedł za przykładem An- lało w tym samym czasie z 41 milj. mogą być lombardowane, wynosi za-
glji, Ski1ndynawji, Ameryki i B'elgji. do 20 milj. ledwie 31/z%. 

Niemiecka prasa zwala, nato- Oczywiście, ludność doskonale o Zyskownem jest więc w dalszym 
miast, winę na Traktat Wersalski, tern wiedziała. Poczęł'a się niepo- ciągu czerpać pieniądze z banku· e
który stworzył z Gdańska drobny or 1 koić, wycofywać stopniowo wkłady misyjnego i transferować je zagra
ganizm polityczny. Organizm ten o- i wymieniać guldeny na inne wa- nicę. Tam zaś, na giełdzie paryskiej, 
derwany został od naturalnego za- luty. franki szwajcarskie z dostawą 3-mie 
piecza i przez to obecnie zmuszony Ale sytuacja banku emisyjnego sieczną są znacznie tańsze od fran
do zarządzeń polityczno-gospoda r- daleka była od beznadziejności .• Je· ków „per cassa", bo około 25 centy-
czych, jakich duże państwo mogłoby żeli rząd gdański zdecydował się ; mów. · 
uniknąć. I na dew~luację (nagle, po powrocie j Opłaca się więc bardzo następu-
~rezydent gdańskiego b~nku emi- 1 prezydenta Greisera z Berlina), to . jąca operacja: cze~ać fr~nki szw. 

SyJnego (Bank von Danzig) wska- uczynił to dla względów gospodar- z lombardu w szwaJcarsk1m banku 
zał na inne znowu przyczyny. o-j czych: wzmożenia konkurencyjno- emisyjnym (jeden zysk), następnie, 
świadczył on, że sytuacja Gdańska ści Gdańska w .stosunku do Polski. sprzedawać je „per cassa" w Pary
uległa pogorszeniu, gdy inne kraje j A zatem nie odseparowanie Gdań 1 żu i tamże odkupywać ~e na termin 
po~zęły obniżać kursy swych walut,! ska od Rzeszy, lecz przeciwnie, nad (drugi zysk). To masowe ofiarowa
i Gdańsk powoli stawał się wyspą miernie ścisły kontakt finansowy z . nie franków szw. „per cassa" wy
walutową, tracącą coraz bardziej Rzeszą stał się dla Gdańska źródłem wiera właśnie nacisk na. kurs. Ternu 
swą zdolność eksportera. I trudności. właśnie ma przeciwdziałać wspom-

niany okólnik o nieudzielaniu „po
JESZCZE DZIWNIEJSZE ZAPOM- W OBRONIE FRANKA SZWAJ- dejrzanych" kredytów. 

NIENIE. CARSKIEGO. 
Argumenty te są w znacznej mie- Rząd szwajcarski wykazuje nie-

rze wysuwane dla pozoru, natomiast zwykłą energję w odpieraniu ata-
istotna przyczyna jest inna. ków na walutę krajową. 
Głównym odbiorcą Gdańska są Szwajcarski Bank Narodowy pod-

Niemcy. Zarząd banku emisyjnego I wyższył, począwszy, od 3 b. m„ sto
w sprawozdaniach swych stale zwra I pę dyskontową z 2 do 21/z%, lombar 
cał uwagę na groźne obciążenie I dową z 2% do 311:%. To podrożenie 
gdańskiego życia gospodarczego kredytów ma na celu utrudnienie 
wskutek surowych ograniczeń dewi- „ucieczki" kapita:łów. 

NA GIELDZIE WARSZAWSKIEJ. 
obroty są wciąż niewielkie, a kursy 
słabe: 

3% Budowlana 44.25 - 42.25, 
5% Konwersyjna 67.75 - 67.5(), 
7% Stabilizacyjna 66.50 - 64.50, 
41/z% listy ziemskie j.50.50 - 50, 
5 (8) % listy warszawskie 60,25-

60. ab. 

Przeciw systemowi clearingów 
wrpowiedziala sie miedzrnarodowa ankieta 

GENEWA. Ankieta międz1narodo szerzenia tego systemu. I dzynarodową politykę ekonomiczną 
wa w sprawie umów clearingowych W odpowiedzi na ankietę rząd w pewnym kierunku. Rząd francus
i ich ewentualnej generalizacji, któ francuski oświadczył, że jest rzeczą I ki spodziewa się, że układy clearin
ra została otwarta w następ:itwie trudną wyciągnąć z funkcjonowa- gowe staną się bezprzedmiotowe z 
Zgromadzenia Ligi Narodów na żą- nia układów clearingowych wnioski '1 chwilą, gdy przeprowadzona zosta
danie delegacji francuskiej, dala" y ogólne i dostatecznie pozytywne, nie definitywna stabilizacj_a mone
niki mało sprzyjające syst~mowi , które pozwoliłyby inspirować mię- tarna. 
clearingów, stosowanemu w niektó- j 
rych państwach, a tembardŁiej roz- ; ______ , Wlocbv buduiq pod 11oskcoa 
ne i sprecyzowane. Na zebraniu i 
„Towarzystwa Prawa Międzynaro- ! l•brykłl sllnlk6W SBmOIOtowych 
dowego", które się za,zwyczaj odby- j • • • , 
wa z dość wielką pompą, wszyscy 1 TURYN. - De!egacJa .sowiecka I mkow samolotowych w pobliżu 
mówcy wypowiedzieli się stanow- ! ~warła umowę z ~ed~ą. z firm '_Vł~s- Moskwy. 
czo za polityką izolacji. ; kich na budowę wielkieJ fabryki sil- . 

Odbywające się obecnie na Ocea
nie Spokojnym olbrzymie manewry ' 

;~~;:~~~:!!~~~~~~nr~~ wss::: I Dwa zjazdy mniejszości niemieckiej 
jej orjentacji politycznej liczy się 
głównie i przedewszystkiem z Ja- i LóDź. Dziś odbył się w Łodzi 5-tyl tei. Na wiec przybyło około 6 tys. o
ponją. Uwagę zwraca w związku z ; zjazd niemieckiego Związku kultu- sób. Na zjeździe wygłoszono d' ł re 
tern także dość silne ostudzenie sto- ! ralno-gospodarczego w Polsce, na feraty, w których mówcy polem1zo
sunk6w pomiędzy Stanami Zjedno- który przybyło około 500 delegatów wali z polityką „Deutsche Vereini
czonemi a Rosją Sowiecką po bar- z 217 oddziałów tego związku z ca- gung". Prezes partji inż. Wierner z 
dzo poważnych rozczarowaniach go- łej Polski. Bielska w przemówieniu swem o
spodarczych. Polityka Stanów Zje- Zjazd wysłał telegramy hołdowni- świadczył, .że stronnictwo „Jung
dnoczonych szuka najwidoczniej no cze do P. Prezydenta R. P. i marsz. deutsche Partei" stać ma na stano
wych dróg, a jej wskaźnikiem miał- Piłsudskiego. wisku państwowości polskiej i chce 
by być zbrojny pokój w stosunku do POZNAŃ. W niedzielę odbył się wypełniać lojalnie wszystkie Qbo
Japonji i możliwa obojętność wobec w sali cyrku Olympia wiec niemiec- wiązki :wobec państ1J1.s 
Eurov;r. t. i. ki, EV?łanY. PrzeJ J~D:i4eutache P~ • -

Kowr zarrad 
ZWiilZllU leśników R.P. 

N11 zJeździe delegatów Związku 
Leśników RzeczypA13politej dokona
no dziś wyboru nowego prezydjum 
Związku. 

Prezesem został wybrany nacz. 
Marjan Nagabczyński, wiceprezesa
mi - inż. Aleksander Klimkiewicz i 
isp. Leonard Gieńkowski, sekreta
rzami - radca mg. Eugenjusz Stan
kiewicz i insp. Konstanty Siwiński, 
skarbnikiem - radca mg. Bonaro
wicz, członkiem prezydjum - Józef 
Kostyrko. 

.., 

Wvbory w BratnleJ Pomocy 
SzKołv nauk Pollt~cznycn 

W Szkole Nauk Politycznych od
były się wybory do nowego zanądu 
Bratniej Pomocy. 

Listy kandydatów do nowego za
rządu zgłosiły trzy ugrupowania: 
młodzieży państwowej, narodowej i 
komunistycznef Lista młodzieży pań 
stwowej otrzymała 200 głosów; na 
pozostałe. listy oddano 30 głosów. 

ZJazd Lubliniaków 
LUBLIN. - W trzecim i ostat

nim dniu zjazd uczestników walk o 
szkołę polską w Lublinie, rozpoczął 
się zebraniem w sali Rady miejskiej, 
gdzie po wysłuchaniu referatów u
chwalono utworzenie komitetu po
mocy b. uczestnikom walki o szkołę 
polską oraz postanowiono popierać 

akcję zbierania funduszów na rzecz 
szkoły polskiej zagranicą. 
Następnie na przedmieściu Lubli· 

na - Bronowicach odbyło się uro.
czyste odsłonięcie w gmachu szkoły 
powszechnej Nr. 11 tablicy z napi
se!D: „Szkoła imienia b. uczestników 
walki o szkołę polską". 

Dokonano również poświęcenia 
sztandaru szkoły oraz otwarcia WZO• 

rowej bibljoteki i czytelni. 

Strzałv na . dbJorcu 
w Białymstoku 

I samobójstwo tajemnicze„ 
go osobnika 

BIAŁYSTOK. Dzisiaj o godz. 6-ej 
rano na stacji w Białymstoku zatrzy 
many został nieznany osobnik, któ
ry przybył z Warszawy. 

W czasie legitymowania go przei 
posterunkowego osobnik ów zbiegł, 
strzelając kilkakrotnie z rewolwe
ru. Zarządzono pościg i osaczono 
zbiega w lesie na Marczuku pod Bia 
łymstokiem, gdzre w dalszym ciągu 
ostrzeliwał się policji. 

W czasie wzajemnej strzelaniny 
osobnik ten został ranny w nogę, 
przyczem upadł na ziemię, następ
nie zaś wystrzałem w skroń odebrał 
sobie życie. Znaleziono przy nim re
wolwer i 18 nabojów oraz 100 zł. w 
gotówce. .żadnych dokumentów, 
stwierdzających tożsamość osob1. 
~r~ samobójci nie ~alezion• 



\ - ' . ,... 
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Sztuka perska w. Zachęcie 
Obecnie w Warszawie nastała mo gólnie na sztukę z końca dziewiętna ne, zdobyte na Turkach) - dużo niałej, ale może nie zawsze całkiem 

da urządzania wystaw retrospekty- stego stulecia (impresjoniśd, I znajdowało się pięknych okazów tej autentycznej „perskiej" broni) -
wnych, - starej sztuki. I. P. S. u· fauviści, i t. d.). Ceramika perska!' sztuki. W zamkach i pałacach · pol· nie jest ani pierwszorzędne pod 
rządził (o czem pisaliśmy), wysta- odznacza się dużą oryginalnością- skich magnatów przechowały się je- względem artystycznym, ani zbyt 
wę rzeźby gotyckiej w Polsce, - o-/ szczególniej w motywach i arabes- szcze do dziś dnia wspaniałe, nad interesujące, wartościowe, jako oka 
hecnie zaś Zachęta prezentuje nam·1 kach barwnych i jako sztuka jest wyraz piękne dywaµy perskie. Jak zy archeologiczne. Wiele z tych rze
zabytki sztuki perskiej, jakie posia-: kontynuowaniem tradycji fajansów już zaznaczyłem, wystawa w Zachę czy spotkaćby można u bogatszych 
damy w Polsce. ' perskich, o silnej skali i natężeniu cie jest bardzo skromnym pokazem antykwarjuszy na Swiętokrzyskiej 

Podobne wystawy są bardzo cen- barwnem, a . które zdobiły królew- sztuki perskiej:Jest ona cząstką za- lub w sklepie renomowanym per-
.ne i pouczające. Zaznajamiają pu- skie pałace Archemenidów. ledwie tego co ze sztuki perskiej, skich lub „tureckich" dywanów. 
bliczność z zabytkami i historją Co zaś do dYwanów i wyrobów znajduje się u nas w kraju. Urządzo Ale i za to, co nam pokazała za
sztuki, ale także kształcą jej smak, tkackich, te noszą b_ardzo wybitny na pospiesznie i niedbale, nie poka· chęta, trzeba jej podziękować, gdyż 
tak ostatnio zepsuty i zaniedbany charakter ornamentyki wschodu. zuje nam (oprócz kilku może ład- wolę już (ja osobiście) te kilka pięk 
wojną, lichemi wzorami różnych Motywami ich są nietylko sceny z nych dywanóyv), ani tych wspania- nych dywanów lub inkrustowanych 
„napływowych" sztuk i brakiem kul wojen czy polowań, ale przede- łych minjatur, ani tej broni, ani złotem sz,al;>el i buzdyganów, - od 
tury plastycznej. . wszystkiem rośl_iny i ich kwiaty. Dy- tych tkanin, ani wreszcie tej cera- lichych „zachętowych" obrazów z 

Co zaś do obecnej wystawy sztu- wany te, które powstały po najwięk mi~i i naczyń 1?~talowyc~ - które różnych „kolekcyj" i wystawy ogól
ki perskiej w Zachęcie, wszystko byl szej części już za czasów Persji ma moznaby z~br~c i pokazac.. . nej, która nie wiadomo dlaczego rnie 
łaby w porządku, gdyby wystawa taj hom.etańskiej - w ogólności ucho- . To, co w1dz1my ": ~achęc1e, m11?0 ści się w sąsiedztwie tak pięknych, 
urządzona była rzeczywiście wyczer dzą za typ dywanów, t. zw. wscho- kilku bardzQ wartósc1owych okazow 1 starych rzeczy. . 
pująco, lecz ośmielę się twierdzić, dnich. U nas swego czasu w Polsce, (jak np. kobierzec Herat i Ferra- . . • 
że ma ona duże braki i mankamenty z powodu jej stosunków z Konstan-1 han, piękna, chociaż skromna pod- Tytus Czyzewski. 
i poza kilku naprawdę cennemi eks- tynopolem (a także jako łupy wojen I stawa do lampy, lub trochę wspa-
ponatami, (jak np. stare dywany i 
ornaty ( ?), nie widzimy tam na
prawdę wyczerpującego przeglądu 
sztuki perskiej. 
. A sztuka perska, szczególniej wie 

lilokui korzvstnie swe oszczedności w Poirrzce lnwest1crinei 
B~że§z wqqrać pól n1iljona 

10-ty Maja ostatnim terminem subskrypcJi 
•• ~ "t ' ~ •-< ' • ' • 1' , ' ·~ ,-. >, t .: • I • • • : - ~ , :. • ł • ' - • 

ków odległych, jest bardzo bogata 
i różnorodna. Przedewszystkiem za 
czYila ona się od wspaniałej rzeźby 
wykopaliskowej, - a liczne i warto 

;.~:~~:172~~71~~~r.::I Ooroune - 1nie~ienie Bmliote~i 'ol~~iei w· 'arJiu 
muzeach stolic europejskich. Brak . . 'hl' k" b"bl" t k" 1 k' · , "ł d I t l't ki h c· Henrykowi· Wa miejsca nie pozwala mi tutaj na wy Doroczne pos1edzeme b1 3ote. 1 1 JO e 1 po s 1e3 mow1 e ega 1 ews c prze iw -

I l k . · p · kt're odbyło się Polskie3· AkademJ'i Umiejętności mi lezjuszowi, datowany w Wilnie 1-go liczenie sławnych, a wartościowych po s IeJ w aryz.u, o . 
b b t ł b · t F ·s k P łaski' kw1'etn1·a 1574 roku i akt kapitulacJ'i zabytków rzeźby perskiej. Wspom-j w u . so o ę, mia o prze 1.eg uro- ms er ranc1 ze u . 
t A b d R P Chłapow Sprawozdanie o działalności insty m. Piotrkowa wejskom szwedzkim ..,ieć należy tylko o owych znanych czys y. m asa or • · -

•· 1 k" · · t· " zł z· 1ł tuc3·1· odczytał dyr·ektor zb1·orów dr 1 lipca 1656 roku. Ponadto bibljote-wykopaliskach, które znaleziono na s 1• ~agaJaJą.c uroczys ~se'. . 0 ) . · ó 
mieJ·scach starożytnej Suzy, niegdyś 1 ~odz1ękowame zarząd~w1. b1?l3otek1 Chowaniec. W okresie sprawozdaw- ka odszukała i nabyła dla zbior w 

I 
M Ad M ck1ew1cza za czym zbiory bib1joteki zwiększyły krajowych bogate archiwum rezy-

stolicy Persji. Te wykopaliska po-
1 

uzeum arna 
1 ł k · 113 d denta francuskiego w Warszawie z kazały nam, że już wówczas, w sta- prace, dokonane w, u~. ro.ku spra.wo się o 1.454 dzie a, 2 rę opisy, o 

rożytneJ· PersJ"i, rozwiJ"ała się od zda_w,czym, podkr. esla3ąc ich don~o~ kumentów, 84 mapy i 602 ryciny. czasów Napoleona, barona Pignon'a, 
wieków wielka sztuka. z teJ· epoki ll słosc dla rozwoJ.u ~ultu. 1,·y.po.lskieJ. Skatalogowano 610 dzieł, przyczem które zawiera około 3000 dokumen-

Go ł numel• b1'ez·ący katalogu doprowa tów, listów i mem01·3"ałów do spraw ~achowały się wspaniałe płaskorze- rące wspommem~ pos~1ę~1 an~: -
źby kamienne. Znany J·est history- 1 basa.dor Chł·a· pow.sk. i pa,m1ęc1 Ma:Jl dzono do nr. 85.536. Bibljoteka poi- polskich z lat 1811- 1812. 

C S,_, d k kt b ł k t ymywała z'ywy konta1Kt z i·n Na zakończenie uroczystości prof. irnm sztuki ów sławny „kodeks" I urie- -o ows IeJ, o:a Y a m:- s a u rz -
Hammurabi' ego, _ ryty i ilustrowa zwykle. czynn~n_i czło~k1em. ra~y. b1- stytucjami naukowemi w kraju i za- Ignacy Chrzanowski wygłosił od-
·nY w olbrzymim bloku kamien- 1 bljotek1 polsk1.e3. Pa~1ęć w1elk1e3 u- granicą. czyt p. t.: ,,Stanowisko Lelewela w 

d d . , . . k' dl czonej zebram uczc1h przez powsta W ciągu roku sprawozdawczego historji literatury polskiej", w któ-
• nym, - wa ziescia wie ow prze · . bibljoteka nabyła 2 dokumenty hi- rym wybitny uczony przypomniał za 

naSąszą.edrąt. A .. B b"l .1 m~astępnie o zadaniach i celach storyczne: akt konfederacji panów sługi Lelewela na tern polu. s1e z wo ssyrJI, a 1 onu i 
tylu zapomnianych państw i ludów 
zachódnio-azjatyckich, ich wpłYW i 
icI:t podboje odbiły się charaktery~ 
stycznie na starej sztuce perskiej. 
Wykopaliska Niniwy i pałacu króla Z5-lecie panowania króla Je1ze20 U-go 
~:~~np-o~~~~:~~~~ :ia!~~r:~~:;~ ! Program urourstttśd lorLdrńskich 
dlate byki - olbrzymie rzeźby, któ- : w dniu dzisiejszym, w którym prastarym Westminster Hall, uży- le dworskie w pałacu Buckingham. 
re .wi?zimy w muzeu~ L?uvre w Pa l król Jerzy V obchodzić będzie 25-le wanym przez parlament j;ylko dla Pierwszy z nich odbędzie się 14-go 
ryzu I muzeum londynsk1em), - da cie swego panowania, Londyn wcho- specjalnie uroczystych okazyj hołd maja. 
ją nam pojęcie tych wpływów i te- dzi w okres wielkich uroczystości. parlamentu wobec króla. Zebrane LONDYN W ODśWI~TNYCH 
g? bujn~go życia ,artystyc~nego, j~- , Rozpoczną się one nabożeństwem wspólnie Izba Lordów i Izba Gmin 
kie ~1tło w owczesne3 Pers31, dziękczynnem dzisiaj przed po· dadzą wyraz SwYCh uczuć wierno- SZATACH 
Assyr31, etc. łudniem w katedrze św. Pawła w poddańczych, zaś król w przemówie- W związku z P<>wYższemi uroczy-
. Wystawa w naszej Zachęcie przed , obecności króla i królowej, całej ro- niu podziękuje przedstawicielom na- stościami Londyn przybrał już od
st~wi.a się jednak ba~d~o skromnie; I dziny królewskiej, przedstawicieli rodu za ich lojalność w okresie jego świętne szaty. Ulice miasta i więk
W1dz1my tam tylko mrn1malną częśc . rządu brytyjskiego i dominjów, par- 25-letniego panowania. Wieczorem sze gmachy są wspaniale udekoro
tej sztuki, którą zwykliśmy nazy- i lamentu i korpusu dyplomatycznego. tego dnia król wyda w pałacu Buc- wane. Nastrój świąteczny daje się 
wać u nas w Polsce perską, - a , Król i królowa w uroczystym orsza- kingham uroczysty obiad dla człon- odczuć w całej pełni. Tłumy na głów 
którą właściwie nie daje nam zielo- 1 ku przejadą przez ulicę śródmieścia, ków rządu, parlamentu i korpusu dy JłYCh ulicach są tak olbrzymie, że od 
nego poj.~cia o tern, co to '?yła sztu- j wiodącą do katedry i z powrotem. plomatycznego. W ciągu następnych wczoraj ruch na Piccadilly, na Ox
ka P_ers31,. tak z~wsze ~wiązana ,ze i Tego samego dnia wieczorem 0 g. 8 kilku dni król i królowa w otoczeniu fordstreet i na Regenstreet jest w 
sztuką k1lkotys1ącletmą narodow król Jerzy z gabinetu swego w pa- świty dokonają objazdu szeregu godzinach wieczorowych całkowicie 
zachodniej i małej Azji. Na sztuce ' łacu Buckingham przemówi do spe- dzielnic Londynu, aby wszystkim zatrzymany. Wczoraj wieczorem na 
perskiej zaciążyły też bardzo wpły- 1 cjalnego złotego mikrofonu, który warstwom ludności stolicy dać moż- ulicach tych do późnej nocy .'spacero
wy greckie, a szczególniej wypra- na cały świat rozniesie orędzie kró- ność wyrażenia uczuć wiernopoddań- wało zgórą pól miljona ludzi. Dziś 
wy na wschód Aleksandra Wielkie- la. Następnie przez naciśnięcie guzi- czych dla pary królewskiej. wieczorem spodziewany jest jeszcze 
go. Czasy podbojów rzymskich, upa ka elektrycznego w pałacu król wznie Dnia 11 maja odbędzie się proce- większy natJok. Największe zaś tłu
dek tego państwa, a później nasta- 1 ci specjalne ognisko w Hyde Parku, sja tego rodzaju przez ulice północ- my publiczności oczekiwane są w 
.nie w Persji dynastji Sassanidów I które będzie znakiem dla podob- · no-zachodniej częśc'i Londynu, 18-go dniu jutrzejszym, w którym urucho
stworzyło znów nową epokę w jej nych ognisk, które w liczbie 2.000 na maja przez południową część Lon- mione będą specjalne pociągi, prze
sztuce. W owych czasach (wiek III wzór sobótek rozpalone będą po ca- dynu, 25 maja przez słynny East wożące tysiące ludzi z prowincji dla 
i IV-ty) wzniesiono w Persji wiele! łym kraju. w tej samej chwili roz- End Londynu, gdzie mieszka naj- wzięcia udziału w karnawale koro
wspaniałych pałaców, które w swym pocznie się w Londynie uroczysta ilu uboższa część ludności, m. in. przez nacyjnym. 
stylu łączą wpływy greckie i rzym- minacja. W pałacu Buckingham król zamieszkałe przeważnie przez żydów 
skie. W wieku szesnastym rozpoczy- wyda uroczysty bankiet z udziałem Whitechapel. 
na się dynastja Sefevi. Sztuka per- wszystkich członków rodziny królew 

UROCZYST'OśCI W SZKOCJI ska z epoki sefevidzkiej pozostawi- skiej i przybyłych gości. 
ła nam przedewszystkiem arcydzie- w PAŁACU ST. JAMES I IRLANDJI 
ław minjaturze, w ceramice i w dy- W środę 8 maja w pałacu St. Ja- Równocześnie 11 maja odbędą się 
wanach. Minjatury perskie są to mes odbędzie się specjalne przyjęcie w Cardiffie, jako stolicy Walji, w 
subtelne gwasze, malowane kolora- korpusu dyplomatycznego, na którem Edynburgu, jako stolicy Szkocji i w 
mi wyszukanemi a żywemi, - któ- dziekan korpusu ambasador brazy- Belfaście, jako stolicy północnej Ir
re przedstawiają wojny, polowania, lijski złoży królowi gratulacje kor- landji uroczystości wiernopoddań
życie 'codzienne, a często ilustrują pusu. Król odpowie na to przemó- cze, na które król deleguje swoich 
znane poematy perskie, bajki i po- wieniem, dziękując wszystkim akre- , synów, a mianowicie: ks. Walji do 
dania. Te to :qiinjatury wywarły swe dytowanym przy swoim dworze am- Cardiffu, ks. Jorku do Edynburga, 
go czasu duży wpływ na sztukę euro ! basadorom i osobom za ich życzenia. I ks. Gloucester do Belfastu. Z okazji 
pejską, (podop.nie fak malowidła il HOŁD PARLAMENTU jubileuszu odbędą się również nie-
drzeworyty; japońskie), - a szcze- W cz~artek 9 maja odbędzie się w odbywane od wielu lat uroczyste ba-

X 

Wśród wyróżnień i odznaczeń, ja
kich król udzieli dla upamiętnienia 
25-lecia swej koronacji, będzie rów
nież szereg przeznaczonych dla człon 
ków opozycji. M. in. w szeregach 
Labour Party nastąpić ma doniosła 
nominacja prezesa międzynarodowej 
konferencji rozbrojeniowej, zasłużo
nego przywódcy socjalistów angiel
skich, Artura Hendersona, którego 
król Jerzy w uznaniu jego zasług na 
polu działalności politycznej i dla 
sprawy pokoju podnieść ma do god
ności lorda. 

Dru21 dzlefi obrad · z. łf. p. 
okretu QJarsza(IJSklego 
Obrady wczorajsze rozpocr.ęły · się 

sprawozdaniem prezesa okręgu war
szawskiego Z. N. P. p. Adama Woro
bezuka z działalności zanądu. Na
stępnie prezes komisji rewizyjnej 
p. Glinicki zgłosił imieniem komisji 
wniosek udzielający absolutorjum 
ustępującemu zarządowi. Wniosek 
ten został przyjęty. 

Dyskusja nad sprawozdaniem, 
która się toczyła około dwóch godzin 
wYkazała, - że działalność· zarządu o
kręgu w zupełności zasługuje na· u
znanie całego nauczycielstwa okrę
gu warszawskiego. 

Po zamknięciu dyskusji zabrał 
głos prof. Doroszewski - przedsta
wiciel sekcji Szkól Wyższych Z.N.P., 
który w krótkiem przemówieniu 
podkreślił. wartość ścisłego kontak
tu ludzi nauki z ludźmi ·pracująeemi 
bezpośrednio z . dziećmi i starszern 
spoleczeńst-.--·em. Mówca zwrócił się 
następnie do zebranych z prośbą o 
współpracę nad zbieraniem gwaro
wych zwrotów językowYch, tyczą
c;..-ch się przedmiotów użytkowych, 

wręczając jednocześnie zebranym 
odpowiedni kwestjonarjusz. 

P.o wYCzerpaniu listy mówców za
brał głos prezes W orobezuk, który 
bardzo mocnemi argumentami zbi
jał zarzuty poszczególnych mówców 
i wskazał na potrzebę większej jesz
cze karności organizacyjnej wśród 
członk6w. Następnie przystąpiono 
do wyborów nowego zarządu. 

Zebrani przyjęli listę komisji
matki z małemi poprawkami. 

Rezo:ur i1 ziazda 
delegatów S.U.P. 

Wczoraj w drugim dniu zjazdu 
delegatów Stowarzyszenia Urzędni
ków Państwowych uchwalono budżet 
Stowal'Zyszenia na rok 1S35, absolu
torjum dla dotychczasowego zarządu 
oraz dokonano uzupełniających wy
borów. 

Ponadto m. in. uchwalono nastę
pującą rezolucję: „Wolny zjazd de
legatów, odbyty w dniach 4 i 5 maja 
1935 r., zaleca zarządowi głównemu 
w związku z doniosłym przełomo
wYID faktem naszego życia społeCz
nego i państwowego, jakim jest 
wejście w życie nowej konstytuoji: 
1) by podjął jaknajwiększe wYSiłki 
w kierunku .zorganizowania, skomą
sowania i uaktywnienia życia zwiąŻ
kowego świata urzędniczego, w myśl 
postanowiei1 artykułu 7-go nowej 
konstytucji, iż „wartością wysiłku 
i .zasług obywatela na rzecz dobra 
powszechnego mierzone będą jego u
prawnienia do wpływania Da spra
wy publiczne", 2) by w imię haseł 
nowej konstytucji dążył do zapew
nienia w porozumieniu z rządem: a) 
wszystkim urzędnikom odpowiadają
cego ich zaaługom, zdolnościom i za
miłowaniom należnego miejsca w 
hierarchji urzędniczej, b) ich przed
stawicielstwom odpowiedniego wpły
wu na sprawy publiczne w państwie, 
3) walny zjazd, opierając się :qa wy
mienionych przesłankach, wzywa 
wszystkich zrzeszonych i niezrzeszo
nych urzędników do wytężonej pra
cy na rzecz dobra powszechnego". 

OtC1Jarcie 
ll1VStaC1JV JutosłofOlańskleJ 

we Lwowie 
LWóW. - Dziś w wielkiej sali 

Izby Przemysłowo-Handlowej w o
becności .przedstawicieli władz i u
rzędów, konsulów państw obcych, 
delegatów· sfer przemysłowych i han 
dlowych Óraz licznie zebranej publi
czności odbyła się uroczystość otwar
cia wystawy jugosłowiańskiej, urzą
dzonej staraniem oddziału lwowskie
go Polsko - Jugosłowiańskiej Izby 
Handlowej oraz Jugosłowiańsko -
Polskiego Komitetu Gospodarczego 
w Białogrodzie. N a uroczystość tę 
przybyli specjalnie z Białogrodu sen. 
Milan Popowicz i sekretarz Polsko· 
Jugosłowiańskiego Komitetu Gospo
darczego Nowakowski, zaś z War
szawy z poselstwa jugoeło~ńskie
iO baron Kulmer. 
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Kurjer I? ols ki 
Przed naszą batalją z AustrJą 

Za tydzień rozegramy ważny mecz 
piłkarski zagranicą. Po raz pierw· 
szy nasza reprezentacja wyjedzie 
do Wiednia, aby tam zmierzyć się 
z reprezentacją Austrji. Czeka nas 
zadanie bardzo trudne, kto wie na
wet, czy nie trudniejsze, niż to, któ
reśmy mieli w grudniu 1933 roku do 

posiadania dobrej pomocy pozosta- • i nerwowo był dobrze dysponowany. 
je jako nasz ważny atut w grze. Najgorzej przedstawia się spl'a· 

spełnienia w Berlinie. 
Wprawdzie piłkarstwo austrjac· 

kie w ostatnich czasach musiało zre 
zygnować z niezaprzeczonej daw
niej hegemonji na kontynencie na 
rzecz Włoch, a także - jeśli brać 
pod uwagę wyniki ostatniego turnie 
ju międzynarodowego we Włoszech 
- na rzecz Czechosłowacji i Nie-

Miewamy także dobrych bramka- wa z naszym atakiem. Nie od dziś i 
rzy. Jeszcze nie wiemy definityw- nie od wczoraj. Chroniczna niedy· 
nie, kto bronić będzie naszych barw apozycja strzałowa naszych napast
za tydzień w Wiedniu, ale z wybo' nik6w, z których dosłownie dziś ani 
rem zbyt wielkich trudności chyba jeden nie imponuje „strzelecką" 
nie będzie. Bramkarz jednak, zwła- sztuką, jest czemś, co stale napawa 
szqa bramkarz w reprezentacji, nas ciężką sportową troską, często 
to jest' z reguły najbardziej nerwo· wręcz irytacją„. Jeżeli kiedyś ten 
wy punkt Cirużyny, a przez to przed- dziś słaby punkt naszych reptezen
stawiający zawsze· - wartość x„. tącyj piłkarskich stanie się moc
No, ale nie tracimy nadziei, wierzy- nym, będziemy mogli liczyć na zwy
rny, że ten, kto zajmie pozycję w poi cięstwa · z najpoważniejszymi prze-
skiej bramce, postara się o to, aby ciwnikaini. Giest. 

miec, jednakże nie można tych, Awantura n 1 mftczu Pogan' - Le111·a 
względnych zresztą, niepowodzeń, ~ :I 
oceniać jako wyrazu trwałego spad! . R~zcgra~y w Wars.zawie, na Sta
ku w klasie i formie. Austrjackie dJome. W,oJska Polski~go wobec ~ 
piłkarstwo było i pozostało piłkar- t~s. widz,ow, mecz. o misti:zostw~ Li
stwem zupełnie wysokiej klasy i gi, Pogon --: ~,eg~a, zakonczyl się a
walka z takimi przeciwnikami bę- wantu:·q,, .a sc.isle1 z?stał przerwany 
dzie dla nas bardzo trudna. Tembar w 5-eJ minucie II-ei polowy. 
dziej że rozegra sie ona na wiedeń- Gra byl"a przez cały czas bardzo o
skim1 terenie co 'zawsze stanowi stra, chaotyczna i bezplanowa. Do
pewien plus /pewną szansę dla go- ?rze funkcjonuj~c~ ata~i obu dr~i-
spodarzy. zyn tworzyły .wciąz ~ro~n; sytuacje 

N . ł d' . . ki , bl pod bramkann przec1wnikow. Bram-
ie u zmy się Ja ems pro ema k r Alb , k. · l{ li · te · . . . .1 a ze ans 1 l e er m rwenJo-

iycznem obmżemem poziomu p1 kar w I' · dn k t · tak · d 
k . A t · · T k · d a 1 Je a przy ornme, , ze o 

s 1ego w us rJ1. . a me awno 35 · · t · . oł 
· · 1 d . -eJ rnmu y pierwszej p owy wy-

przeciez, dwa lata ternu za e wie 'k b ł b b k W 35 · · · 
· k. u d T " m Y ez ram owy. -eJ rnt-

austnac 1 „vv un er- eam repre- nuci·e p , d b ł N' h ogon z o y a przez iec -
ze ntto":ał Akontl~~entLw gdrze. z relprte- cioła pierwszy punkt z" iny Kellera, 
zen acJą ng Jl w on yme. ol któ . b t dł b 'ł 'łk 
. k ł' W .k 4 3 k ry się z Y ugo aw1 p1 ą. 
Ja reprezentowa . ym : na o Wyz k ł to N' h . ł kt' 
rzyść Anglji może być uważany za , ys a iec. cio • or~~ go 

'l' dl A 1.k, kt' . "\\epchr. ~ł do bramki razem z p1łką. 
szczęs iwy a ng 1 ow, orzy z 

Od tej chwili gra się jeszcze bar
dziej zaostrzyła. Sędzia p. Leracez z 
Poznania nie utnie zupełnie opano
wać sytuacji, przyczem popeinia sze
reg rażących omyłek, denerwu;iąc o
bie drużyny. Między innemi, po 
sfaulowaniu Albańskiego przed 
przerwą, wstrzymał wogóle grę aż do 
czasu obandaiowania bramkarza Po
goni. Ofiarą ostrej gry pada jeszcze 
w pierwszej połowie Przeździecki. 

W kilka minut po zmianie pól 
Martyna zderzył się z Zimmerem. 
Sędzia bez żadnego ostrzeżenia usu
wa Martynę z boiska. Wobec tego, 
że Martyna nie chciał opuścić bois
ka sędzia przerwał grę i odgwizdał 
walkower dla Pogoni. 

W chwili przerwania meczu wynik 
' brzmiał 1 :O dla Pogoni. 

trudem wywalczyli to nieznaczne w· ł bił c „ 4 o 
zwycięstwo. Pamiętajmy też, że au-I IS a e racovitt : 
::;trjacki football by1 dla nas wzo- W Krakowie w meczu o mistno-1 Jedyną bramkę dla Wisły zdobył 
rem przez długie lat:ą., stworzył u stwo Ligi, Wisła p9konała zdecydo- Obtułowicz z podania Łyki. Po przer 
nas niejako pewną „szkołę footballo wanie Cracovię 4:0 (1:0). wie zaznaczyła się przewaga Wisły, 
wą", pewien typ gry (zbliżonej wła- · Cracovia wystąpiła bez Pająka i dla której dalsze bramki zdobywają 
'śnie do angielskiej), a owa „szko- Mysiaka, z nowopozyskanym Przeo- Artur (2) i Kopeć (1). 
ła" wysoce korzystnie oddziaływa- rowskim na lewem skrzydle. Wisła U zwycięzców wyróżnili się: Ko
ła na poziom naszego piłkarstwa, - bez Balcera i z rezerwowym Szcze tlarczykowie, Koźmin i Łyko, a u po-
póki kontakt z nią był łatwy i czę· paniakiem na obronie. konanych: Doniec. 
sty, Do przerwy gra była równorzęd- Zawody prowadził p. Hausman ze 

Sportowy 
Kompromitująca goraika Garbami 

Garbarnia krakowska bawiła (0:3). 
wczoraj w Częstochowie, gdzie wat-i . Garbamia wystąpiła w osłabiO. 
czyła z miejscową Brygadą, ulega-j nym składzie. Mimo to, jej wystęf 
jąc jej niespodziewanie wysoko O :5 należy uważać za kompromituj,c7, 

Otwarcie sezonu wioślarskiego ,,Svrenl'' 
W dniu wcwrajszym odbyło się u

roczyste podniesienie bandery z o
kazji otwarcia sezonu klubu sporto
wego pracowników miejekich „Sy
rena". 

UrocŻystość rozpoczęła się nabo
żeństwem, poczem po złożeniu wień-

ca na grobie Nieznanego t.ołnierza I 
po powrocie na przystań odbyło się 
poświęcenie dwóch łodzi i defilada 
lodzi na wodzie. 

W uroczystości wzięli wisiał: wie( 
prezydent Pohoeki, dyr. Frelek. pra
sa, oraz -licznie zaproszeni goście. 

rekord Walasiewiczównr 
Walasiewiczówna startowała w 

dniu wczorajszym w zawodach lek
koatletyczny~h w Cleveland, na któ 
rych ustanowiła nowy rekord Sta-

nów Zjednoczonych w biegu na '10 
yardów, uzyskując wynik 8.2 sek. 

Dawny rekord należał do HelenJ, 
Filkey i wynosił 8.4 sek. 

Stanoszkóc1ma mlstrzvnla Polskl we florecle 
W sali Kasyna Garnizonowego w 

Warszawie odbyły się zawody· flore
towe pań o mistrzostwo Polski. 

Zwyciężyła i tytuł mistrzyni Pol-

ski na rok 1935 zdobyła ślązaczb 
Stanoszkówna. Tytuł wicemistrzyni 
Polski wywalczyła Laskowska (AZS 
Warszawa). 

· EhTI eh 11okonal mistrza świata 
W Strasburgu odbył się wczoraj 

mecz w tenisie stołowym pomiędzy 
mistrzem świata, Barną (Węgry), 
a najlepszym zawodnikiem polskim, 
Ehrlichem. 

Po ci-ężkiej walec wygrał Ehrlich 

w pięciu setach, a mianowicie' 
21:19, 21:18, 13:21, 16:21, 21:15. 

Jest to pierwsza porażka mistrza 
świata w okresie ostatnich pi~iu 
lat. 

Berlińska Minerwa biia Warte (Po1nań) 3:2 
W Poznaniu bawiła w niedzielę 

berlińska Minerwa, która pokonała 
po ciężkiej walce miejscową Wartę 

3:2 (0:0). 
Obie drużyny grały słabo. W pierw 

szej połowie obustronne ataki nie 
miały wykończenia. Po przerwie 
W art.et uzyskała prowadzenie pl'7..ez 

Krzyszkiewicza, Berlińczycy wyrólvr 
nali z karnego, podyktowanego bez 
dostatecznej przyczyny. Zkolei Mi
nerwa uzyskała 2 dalsze bramk.4 w 
tem 1 ze strzału samobójczego obroń 
cy Warty Pawlaka. Wynik dnia usta 
lił Krzyszkiewicz. 

Widzów zebrało się około 5.000. 

l 'Jtwa n: islrzem Europy w koszrk6wce 
Wczoraj zakończone zostały mi

strzostwa Europy w koszykówce pa
nów, rozegrane w Genewie. 

W finale Łotwa pokonała Hisz
panję w stosunku 24:18. 

Ostateczna klasyfikacja mi-

strzostw Europy przedstawia lit na 
stępująco: 

1) Łotwa, 2) Hiszpanja, 3) Cze
chosłowacja, 4) Szwajcarja, 5)' 
Francja, 6) Belgja, 7) Włochy, 8), 
Bułgarja, 9) Węgry, 10) Rumunja. 

Szw1i<11ia biie lrland'.e 1:0 
Nie można sobie obiecywać zbyt na, bez przewagi żadnej ze stron. Lwowa. Widzów około 6.000. W Bazylei, wobec 23.000 widzów I ziomie. Jedyna bramka, decydująca 

wiele po naszym meczu z Austrją, 

1 

odbył się międzyp . :1stwowy mecz o zwycięstwie Szwajcarów padła w. 
jakkolwiek przygotowujemy się do Ruth ·DfZ!YfJ11J8 W lielSkU piłkarski Szwajcarja - Irlandja, za 17-ej minucie drugiej połowy z rzu-
niego nader starannie. Doświadczo- „ . kończony zwycięstwem Szwajcarji tu karnego. 
ny i tego przeciwnika specjalnie do Mistrz Polski Ruch rozegrał wczo pre.zentacJi P~lski. n~ mecz z Au- , 1 :O (O :O). Zawody prowadził znany sędzia 
brze znający kapitan związkowy p. raj mecz propagandowy z reprezen bstrdją? adlobe~mhe m~w1 .iadomo, czy toi Gra stała na bardzo wysokim po- austrjacki Zeranek. 
Kałuża urządził nawet mecz prób- tacją Bielska, przegrywając 1 :2 ę zie .~ me mo~ 1~e. , 
ny z dwóch projektowanych teamów (O:l). ~ontu~JOM ulegh ?1emza, .~uran-I Walki zapaśnicze w Cyrku 
polskich. Nie zadużo znaczenia przy Ruch, poza przegraną, stracił je- ski, a pIZedewszystkiem W1hmow-I . . . . . . 

. . t ki 1 k ż szcze kilku graczy, którzy ulegli kon ski. Tego ostatniego odwieziono na- Po dmu wielkich emocYJ, wczoraJ Historja spotkań wczorajszycli 
~lSUJem~ a m .meczom, ,a ~ ~ t - tuzjom. Jest to 0 tyle ważne dla nas, wet do szpitala. szy wieczór, zbyt licznych tłumów poniżej. 
!m .razie znaczą. one c.os, Ja 0 ~e. że gracze c1 mieli wejść w skład re- publiczności nie ściągnął. Mało ukazujący się na arenie Cza 

mngi zespołowe i okazJa do wzaJe- ruchin, po drugiej przerwie błyska-
mnego, praktycznego poznania się wiczną kontrparadą z tylnego pasa 

gr~:~~ięsiwo nasze z Austrją i to Sport po Iski pod opieką p .u. W.F. ~~~~~c~en~~~r~n~::-gdi;od:!!p~~ 
na wiedeńskim gruncie, byłoby odwrócony doń tyłem. 

czemś szczególnem. A choć podob- Ucbwalu w I e 1' lgromad . z . ' r. I z ·a k• s I tuu' h Dwukrotnie pokonany przez Krau 
no dzieją się czasem „cuda" - w li a n g „ zen11 WlilZ•U rl . Wł z li w 101 o„ ·' sera - Pooshoff, nie rezygnuje z za 

tym "'.ypadku t~go nie ~czekujemy. Wczoraj odbyło się doroczne wal- l kowie zarządu z. z. i 'Pol. Komitetu - walne zebranie może je dyskuto- I jęcia 'zaszczytnego miejsca w turnie 
Sp?dziewa~y się natomiast. twar- ne zgromadzenie Związku Polskich Olimpijskiego. wać i nawet uchwalać zmiany, ale ju o mistrzostwo świata i stara się ' 
d:J, mocnej obrony._ Spodziewamy i Związków Sportowych. Tym razem J Zebranie zagaił prezes Z. Z. i konsekwencje tych zmian mogłyby nadrobić stracone punkty, walcząc' 
się honorowego wymku. miało ono specjalne znaczenie, doko- l przewodniczący walnego zebrania, być nieobliczalne. z innymi, groźnymi przeciwnikami. 

Mamy w Polsce dobrych backów nać się bowiem miał na niem for- ! płk. dypl. J. Ulrych. Po uczczeniu za- Następnie zabrał głos płk. Kilifi,- Wczoraj, mimo szczerych chęci nie 
i jeszcze lepszą pomoc. Ta ostatnia malnie akt podporządkowania wsze!- sług ś. p. płk. Osmólskiego, przewod ski, który oświadczył, że P.U.W.F. udało mu się rozstrzygnąć walki z 
okoliczność zwłaszcza, stanowi o si- kich związków sportowych pod opie- niczący podkreślił, że zebranie ma bierze na siebie odpowiedzialność za Oliveirą. 
le naszych reprezentacyj, bo linja I kę P. U. W. F. Ma to usprawnić charakter i znaczenitt historyczne, ze stan przyszłej pracy. Chodziło o stwo Specjalista od chwytów niedozwa 
pomocy, to jest kręgosłup całej par- działalność organizacyj sportowych względu na to, że zdecyduje ono o rzenie przy udziale Związku Związ- !onych Bagańz gorzko żałował 
tji, ona dopiero jest gwarancją sku-

1

1 przez przygotowanie racjonalnego dalszych linjach rozwojowych pol- ków społecznego organu sportu, od- swych sposobików, gdyż rozgniewa
tecznej defenzywy i na niej opierać programu rozgrywek we wszystkich skiego sportu w związku z reorga- powiedzialnego przed państwem. ny Czech zaaplikował swój nelson, 
się musi akcja ofenzywna. Najlep-j dziedzinach i przez zwiększenie dys- nizacją sportu, wprowadzoną przez Walne zgromadzenie Z. Z. przyję- którym męczył Baganza tak długo.-
szy atak zdobywać się może tylko na cypliny; z drugiej strony opieka czynnik państwowy - P.U.W.F. ło tezy reorganizacji sportu po:lskie- aż ten się poddał, co zresztą trwałO. 
sporadyczne wypady, jeśli nie ·ma j P.U.W.F. znaleźć ma wyraz w szere- Program działalności na rok 1935 go, opracowane przez P.U.W.F. i zaledwie 4 minuty. 
oparcia w pomocy, najlepsi obrońcy gu ułatwień dla klubów sportowych, streścił płk. Ulrych. Następnie płk. z. z., do wiadomości i poleciło za- Z temperamentem rozpoczęli wal· 
mogą być zaskoczeni sytuacjami bez I utrzymywaniu odpowiednich kon- Glabisz skomentował zasady nowej rządowi przygotować odpowiednie kę Krauser z Schicatem. Obu mło
wyjścia, jeśli przed sobą mają „roz- j taktów z zagranicą, pomocy w budo- organizacji sportu naszego, zainicj.o zmiany statutowe Z. Z. dych przeciwników tak ponosił za
klejoną" pomoc i nie stanowiącą ża wie miejscowych urządzei1 etc. wanej przez P.U.W.F. a uzgodnionej Przyjęto preliminarz budżetowy, pał bojowy, że niejednokrotnie okła 
dnej tamy dla ofenzywy przeciwni- 1 P.U.W.F. przydziela do poszczegól- z władzami Z.Z. i P.K.O.I. Zwiększe- poczem nastąpiły wybory uzupełnia- dali się pięściami. W czasie walki 
ka. W tej dziedzinie zatem dysponli ! nych organizacyj swoich doradców, nie uprawnień P.U.W.F. i rozszerze- j~ce do zarządu Z. Z. W wyborach przewagę techniczną wykazał Kran-' 
jemy poważną szansą, na jaką na• wyposażonych w odpowiednie kom- nie .oraz zwiększenie egzekutywy ZZ. tych przeszły kandydatury: płk. Gla- ser, natomiast bardziej zwinnym 
wet lepsze od naszych zespoły nie- petencje; czuwać mają oni nad ra- są naczelnemi zasadami tej organi- bisza i inż. A. Lotha (ponownie), był Niemiec. Trzy rundy walki. 
raz zdobyć się nie mogą. Powiedzmy I cjonalną polityką sportową. zacji. Co do rozszerzonych upraw- inż. T. Kuchara, inż. J. Grabowskie- chwilami zamieniającej się w b6jJć~
nawiasem, że i tej mądrości nauczy-1 Na zebranie licznie przybyli dele- nień P.U.W.F. - walne zebranie go, dr. Szatkowskiego, kpt. Wojcie- rezultatu nie dały. 
liśmy się kiedyś od Austrjaków i na , gaci prawie wszystkich związków nie ma nic do powiedzenia, gdyź chowskiego i dr. l\Iatuszeckiego, W ostatńiej par:te, w spotkani Il J 

ich wzorach wychowaliśmy sobie tę ' sportowych. P.U.W.F. reprezento- P.U.W.F. :inialo prawo zwiększyć je Definitywnie z zarządu Z. Z. "u~t.1 decydującem Grabowski swym nel• 
gich pomocników. Zatem pod tym wany był przez swego dyrektora, według swego uznania .na podstawie pili' wieloletni jego współpracowni- sonem zmusił do poddania się bru· 
względem - te szanse zapewne się płk. Kiliflskiego oraz mjr. Wojcie- rozporządzenia z r. 1922. Co do no- cy, p.p. dr. Wojakowski i dyr. Lesie- talnego Chorwata Mottla w 24-eJ. mf 
zrównoważa.„ Mimo to jednak fakt chowskiego. Ponadto przybyli człon- wych uprawnień i kompetencji Z.Z. wicz. Rucie.· 
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1 I 111111 I ma kolumny nauczycielskiej na łamach 
Nad program jednego z pism miejscowych jako konse ... 

To szał er ot y cz ny zbrodniczy, któremu ulegają ludzie pod zwrotnikiem. Tygodnik aktualności kwencja dziwnego okólnika byłego insp. „ 
illl•••••••llil••••••••••••••••••••••••m••••••••••1&1mi•mao11•mmerawm. lłi"Cli'iW!'.:l"!JMll!ECł'd~-· Ziarkiewicza wywołało w sferach nauczy„ 

cielskich zrozumiałe rozgoryczenie i poru• 
OZYWIONA DZIAŁALNOSC KRON/kA FILMOWA 

„Czary,·' Concordja na czele 
TABELI 

MECZ CUNCORDJA - RUCH 

' 

Stow. Właścicieli Nieruchomości Swiat się śmieje. Bez prze
sady można powiedzieć, że ten 
film zadziwił świat. Jest to coś 
tak, wspaniałego i rewelacyjne· 
go,. że żadna .reklama nie bę
dzi~ przesadą. 

W ubiegłą niedzielę zwołane 
zostało nadzwyczajne Walne 
Zebranie członków Staw. Wł. 
Nieruchomości, na które przy
było do sali Kilińskiego około 

-300 osób. Po zag-ajeniu zebra
nia p·. prezes Florek udzie}ił 
głosu p. posłowi Dratwie, jakq 
przedstawicielowi obywatel
skiego komitetu pożyczki in
westycyjnej. P. poseł Dratwa 
omówił przyczyny potrzeby i 
cele dla których pożyczka zo
stała rozpisana oraz korzyści 
wynikające z pożyczki dla jej 
nabywców, apelując do zebra
nych, aby w miarę możności po
życzkę subskrybowali, w myśl 
czego zebrani postanowili ją 
poprzeć. Z kolei p. referent Su
pady przedstawił ulgi w zale
głych podatkach stosownie do 
ostatni<;h zarządzeń ministra 
skarbu, nadmieniając, aby każ
dy z zainteresowanych płatni
ków dopilnował przeprowadze
nia umorzeń i odroczeń zale
głych podatków. 

Następnie p. prezes Florek 
zreferował sprawę warunków 
pracy i płacy dozorców domo
wych. Od pewnego czasu do· 
zorcom odebrano prawo d·.:> 
pracy przy robotach publi
cznych i zasiłków, -spychając 
tern samem ciężar utrzymania 
dozorców z rodzinami na bar
ki właściciela nieruchomości, 
stąd też dozorcy za pracę dwóch 
- do trzech godzin dziennie 
żądają tak wysokich płac, że 
sięgają one poborów urzędni
czych, których oczywiście wła
ściciele nieruchomości nie są 
w stanie ponosić. 

Z tego powodu powstał mię
dzy obiema stronami zatarg, 
który roztrzygnięto w roku ub. 
przez nadzwyczajną komisję 
rozjemczą, a mianowicie wyda
nem przez nią orzeczeniem, 
aprobującem wygórowane żą
dania dozorców. Po wymówie
niu we właściwym czasie przez 
Zarząd Stowarzyszenia powyż-

• szego orzeczenia, odbyto trzy 
posiedzenia komisji polubownej 
u p. inspektora pracy, które _z 
powodu jeszcze wyższych żą
dań stawianych przez Związek 
Klasowy Dozorców Domowych 
(wynagrodzenie dozorcy wraz 
z dodatkami sięga 180 złotych 
a w mniejszych domach pensja 
dozorcy pochłonęłaby cały do
chód z nieruchomości) rezulta
tu n.ie dały. Wobec takiego po
łożenia Zarząd Stowarzyszenia 
przyjął ofertę pewnego przed
siębiorstwa, które ' zobowiązuje 
się, za możliwem dla właści
cieli nieruchomości wynagro
dzeniem, przejąć czynności do
zorców domowych w Piotrko
wie. Po krótkiej dyskusji zebra
ni z aplauzem wypowiedzieli 
się za tym projektem, poleca
jąc zarządowi doprowadzenie 
projektu tego do skutku. 

W następnym punkcie po
rządku dziennego p. v.-prezes 
Al. Piotrowski złożył sprawo
zdanie z Rady Miejskiej, oma
wiając poszczególne działy bud
żetowe. Referent zwrócił uwagę 
na olbrzymi koszt administra
cji miejskiej, na którą prelimi
nowano ponad 276 tysięcy zło
tych, w przyszłości ciężar ten 
w podwójnej wysokości spad
nie na barki Piotrkowa, gdy 
zacznie się wypłacać emerytu
ry obliczane od wysokości obec
nych pensyj. Dość powiedzieć, 
że dziesięciokrotnie większa 
od Piotrkowa Łódź mniej wy
daje na zarząd miefski. 9 do· 
mów czynszowych miejskich 

przynosi dochodu ponad 41 ty
sięcy złotych, rozchodu mają 
one jednak przeszło 33 tysiące, 
w rezultat;:.ie więc z tego tytu
łu wpływa do kasy miejskiej 
zaledwie około 8 tysięcy zło
tych, a kiedy za lat kilka przyj
dzie obciążenie podatkowe tych 
domów nie przyniosą one ża
dnego dochodu, jeśli nie-de· 
ficyt. Oczyszczanie niektórych 
ulic i placów kosztuje magi
strat 14 tysięcy złotych, pod
czas gdy mówca oświadczył iż 
gotów jest znaleźć przedsię
biorcę, który za połowę tej 
sumy zobowiąże się czystość 
ulic utrzymać; odpowiedziano 
w Zarządzie Miejskim, iż dzia
łoby się to z wyzyskiem robo
tnika Magistrat więc dopuścić 
do tego nie może. W dziale 
doc;hodów miasta wzrasta tyl
ko niepomiernie podatek od 
nieruchomości o ile bowiem 
w roku 1933 wynosił 205 ty
sięcy złotych, w 1934 - 200 
tysięcy to obecnie 239 tysięcy 
zł. Utrzymanie koni i woźnicy 
kosztuje Magistrat 6 tysięcy zł 
rocznie, ponieważ woźnica ma 
miesięcznej pensji 200 złotych, 
w takim stanie rzeczy lepiej 
kalkulowałoby się wynajmowa.
nie w razie potrzeby dorożek, 
ale i na to zarząd miejski zgo
dzić się nie chce. 

(Dokończenie· nastąpi) 

Przeniesienie 
Antykwarrn 

Znana już dobrze w mieście 
Piotrkowie solidna placówka 
handlowa katolicka pod firiną 
„Antykwarnia" przeniesioną zo
stała do nowego odpowied
niejszego lokalu, położonego 
blizej środka miasta przy ul. 
SłQwackiego 18 (dom państwa 
Bieganowskich). 
Kierowniczką firmy jest p. 

Kalinowska, małżonka znanego 
obywatela miasta i zasłużone· 
go działacza na polu społecz
no-go.spodan:zem oraz w orga
nizacjach jak Staw. Właścicieli 
Nieruchości, Zrzeszenie Konsu
mentów Prądu Elektrycznego 
i t. p. 

Antykwarnia jest jedynem 
tego rodzaju przedsi1Cbiorstwem 
w Pjotrkowie i okolicy, które 
zajmuje się sprzedażą i skupem 
"".szelkich antyków, mebli, o· 
dzieży, porcelany i innych war
tościowych przedmiotów, pła
cąc godziwą cenę i nabywając 
chętnie zbędne dla kogoś przed
mioty. 

Brak tego rodzaju placówki 
dawał się silnie odczuwać w 
naszem mieście i pomyślny jej 
dalszy rozwój powinien być na 
stałe zapewniony. 

PIOTRKOWSKI 
przemysł · gastronomiczny 
:ia Pożyczką Inwestycyjną 

Nawet, gdy się chce coś na 
zimno napisać o . tym filmie, 
śmiech serdeczny nie uste;puje 
recenzyjnym słowom. Wjęc film 
ten jest bajecznie wesoły. Ko
mizm sytuacyj, zdarzeń i hu• 
mor panujący we wszystkich 
od początku do końca scenach 
tego filmu zdobywa tysiące 
wielbicieli tego kapitalnego 
obrazu. Jego wielkie powodze
nie to zasługa nietylko scena
rzysty i reżysera, którzy wi
dzowi ukazują moc humorysty
cznych wypadków, ale i artys
tów - bohaterów filmu. Zasa
dniczo z zespołu wyróżnia się 
wspaniałą grą Utiesow i Orło
wa. Te niezwykle muzykal
ne istoty wprowadzają do fil
mu prócz świetnego humoru, 
wiele sentymentalizmu i słod
kich melodyj z pośród których 
leitmotiv muzyki filmu „Serce" 
brzmi najmilej. Przyjemnie jest 
pisać o tym filmie.-Smiejący się 
świat trzeba zobaczyć by po
jąć i zrózumieć walory jego 
treści i techniki. Słp. 

„Nowości" - Amok. Amok, 
czyli specyficzne szaleństwo o
kolic podzwrotnikowych zwła
szcza przy równiku. 

Treść, fabuła zapoznaje wi
dza z wypadkami z życia uro
czej pani Heleny, doktora Hal
ka. Obok nich widzimy widzi
my także przeżycia przyjaciela 
Heleny .~ Janka, męża Henry
ku i wiernego sługi chińczyka
Mate. Treść obfituje w przyku
wające silnie uwagę momenty, 
rozsiane pomysłowo i roztrop
nie wzdłuż całego filmu spraw
ną dłonią reżysera O ze pa. To 
też obserwuje się film z dużą 
dekawością i z napięciem śle
dzi rozwój frapującej akcji, na 
pięknem tle. 

Bogaty w tajemnicze obrazy 
natury i życia tubylców połud
niowo-wschód, został jako lo
kum akcji „Amoka" dobrze wy
korzystany. Stąd Amok, ze 
wspaniałą grą bohaterów -
Heleny, Holka i l\1ate (Inkiszy
niew) śmiało można uważać za 
wartośc_iowy film. Słp. · 

&:O (2:0) 
Niedzielne sp9tkanie mistrzo

wskie pomiędzy groźnymi rywa
lami Concordja-Ruch zakończy
ło się zwycięstwem drużyny 
gospodarzy. Zespół Ruchu prze
ważał do przerwy i nic nie za
powiadało jego wysokiej po
rażki. W Concordji wyróżnili 
się: Nowicki. zdobywca aż 3-ch 
bramek, Szałapski znakomity 
te<;hnik strzelec 1 bramki, pra
cowity Drozdowski (1) i Piet
rzyk (1), który po przerwie o
żywił atak; W pomocy bardzo 
dobrze zegrali się Madejczyk i 
Chojwa w obronie doskonale 
Wolski. Sędzia Gutman tym 
r a z e m b a r d z o do
bry i zupełnie bezstronny. Po 
meczu tym Concordja znów zna
lazła się na czele tabeli mając 
15 pkt.- zdobytych i doskonały 
stosunek bramek. 

W przyszłą niedzielę gra 
Ruch z KKS-em w Piotrkowie. 
MKS zdobyła punkty walko
werem 3 : O wobec nieprzeby-
cia Lechji. · 
1) Concordja 9 gier 15 pkt. st. br. 34:7 
2) KKS 9 „ 14 „ „ 29:13 
3) Lechja 9 „ 8 „ „ 18:25 
4) Skra 7 „ 7 „ 11:15 
5) Ru1;h 9 „ 5 „ 15:18 
6) Hakoah 8 4 „ 6:17 
7) MKS 8 5 „ „ 14:31 

Wystawa Kilimów 
W dniu 1 maja została otwar

ta w lokalu Domu Ludowego 
przy ul. Legjonów 12, wystawa 
óraz sprzedaż oryginalnych Ki
limów Gliniańskich i firan. 

Na składzie można oglądać 
Kilimy nowoczesne, ludowe i 
futurystyczne: Krakowskie, za
kopiańskie, poznańskie, hucul
skie, kaukaskie, o przepięknych 
deseniach i· wzorach, oznaczo
nych złotemi medalami, wyko
nanych według projektów sław
nych malarzy polskich, jak: Sko
czylasa, Hoffmana, Brzozowskie
go i innych. 
Wstęp na wystawę wolny i 

nieobowiązujący do kupna. Je
żeli zważymy niskie ceny to
warów i długoterlł1inowe spła
ty przyznać należy, że miesz
kańcy m. Piotrkowa mają nie
bywałą okazję nabycia na naj
bardziej dogodnych warunkach 
oryginalnych kilimów i firan. 

Sfery społeczeństwa piotr
kowskiego z ochotą zwiedzą 
wystawę i niewątpliwie skorzy
stają z okazji nabycia wyjątko
wo pięknych wyrobów kilimiar
skich. 

Poszukuj·ę pokoju z kuchnią 
słonecznego na 

piętrze. Łaskawe zgłoszenia z poda
niem wysokości komornego proszę kie

Nie zwlekaj i zapisz się na człon· rować. do Redakcji J?ziennika Piotr-

k T P ł ,
1
• kowsk1ego. ul. Sło wackiego 18 t el. 10-21. 

a ·WJ! rzec wgruz 1czego , --- -- -

lI!ł!!!.SPrzedaż tylko '!!J~ !~ 

w firmie ZENITH" ........ „ 
Piotrkó;w, ul. Sieradzka 2 

Korzystajcie z okazji 
WWJiWii u 

Zegarki, okulary obrączki ślubne 
Eleganckie pierścionki, biżuterja 
Nakrycia stołowe i platery 
lristrumenty muz„ patefony i płyty 
Taniej od 15 do 40$ ceny stałe 
Hallo! - - - Hallo! 

Reparacje w zakresie powyższym 
wykonuj e siq starannie i solidnie. 

Przedstawiciele przemysłu ga
stronomicznego z Piotrkowa i 
okólicy odbyli 30 b. m. zebra
nie, pod 'przewodnictwem pre
zesa Związku Restauratorów p. 
Bolesława Morawskiego,w spra
wie organizacji propagandy 
roipisanej przez Rząd Premjo
wej Pożyczki inwestycyjnej. zmierzającą do poparcia usiło- 1 przedstawicieli przemysłu ga-

Po ożywionych rozprawach wań Rządu, w kierunku złago- stronomicznego powinno zna
na wniosek p. J. Ostrowskiego dzenia skutków kryzysu i zli- leźć jak najliczniejszych naśla
postanowiono jednomyślnie kwidowania bezrobocia przez dawców wśród miejscowego 
przystąpić grerpjalnie do ak- J uruchomienie robót publicznych. społeczeństwa i w okolicy. 
cji i rozwinąć propagandę, Obywatelskie st a n o wis ko 

~zenie. Nauczycielstwo ma pisma fachowe 
z dobrze obsłużone, nie potrzebuje więc 
pouczeń różnego rodzaju grafomanów. 

w szponach handlarzy 
ŻYWYM TOWAREM 

Romantyczne przygody uroczej Polki na 
obczyinie 

- Ach!... - wybuchła łzawo i żar
liwie. - Mój dobry panie, żeby mnie pan 
odesłał do o}ca, głupią dziewczynę... Mój 
panie jedyny!... 

- Odeślę cif:i, oczywiście odeślę ... 
skoro się tylko da. 

Prysły obawy. Weszli do mieszkania. 
· W jadalni rozpościerał się obraz po

biesiadnego rozgardjaszu. Na salaterkach 
i półmiskach pozostało wiele potraw, róż
nych smakołyków i łakoci. Oczy dziew
czyny chodziły potem wszystkiem ze zboż
nym zachwytem. 

- Zjemy coś niecoś... - · uśmiech
nął się Wojciech i zaprosił ją do stołu. 

- Przez dwa dni nic nie jadłam -
odezwała się z cicha Pola. 

- Jakto? Czemu? 
- Bo ta baba mi nie dała. Taka 

była na mnie zła. 

- Chciała się głodem zniewolić? A 
to łajdaczką ostatniego rzędu. - wybuchł 
Wojciech i rad był z siebie, że nie dał z 
siebie wycisnąć ani jednej tysiącfrankówki. 
Postanowił dzieje Poli zreferować w Sto
warzyszeniu opieki nad kobietami w po· 
dróży. · 

Nakładał jej na talerz szynkę, ausz
pik, sałatki, sardynki, kawał indyka, kom
pot, potem wielką porcję tortu i, sam coś 
niecoś jedząc, patrzał jak znikało to w 
ślicznych ustach dziewczyny, pożerane z 
apetytem wygłodzonego wilczątka. 

- Tego jeszcze nigdy nie jadłam
rzekła cichuteńko raz i drugi, jakby unie
winniając się. A gdy spotykała jego wzrok 
r~IJ?ieniła się; sądząc, że on śmieje się ~ 
me1 w duszy. · 

- Naleję ci likieru! 
- Niech pan nie gniewa si~ na mnie, 

nie będę pić. 
- Miałbym na ciebie się gniewać? ... 

Nie powinnaś lękać ~ię mnie ani krępo
wać niczem, lecz uważać mnie za swego ... 
przyjaciela i opiekuna. Blldź u mnie, jak 
w domu! 

- Pan mieszka sam? -wyszeptała. 
- Sam. Nie mam tu nikogo z bli-

skich. Zony także nie mam, ani nawet 
psa... Ale kupimy sobie jakiego miłego 
psiaka. Chciałabyś? 

Uśmiechnęła się prześlicznie, pokra
śniała aż pod oczy i zwiesiła głowę ni
sko. Jakiś miraż zawisł nad nią na mo
ment. 

- Długo u pana nie będę.„ - wy
szeptała cichuteńko i po chwili dodała:
Pan mnie odeśle do ojca? 

- Odeślę, kiedy zechcesz, albo ra
czej kiedy będziesz miała papiery pasz· 
portowe w porządku. Czy masz dowód 
osobisty? 

- Nie, ta · baba odebrała od Siber
kwiata jakieś moje papiery, ale pewnie 
fałszywe, bo ja żadnych nie miałam, prze
chodząc przez zieloną granicę. 

Ładna historja! Ten Silberkwiat 
mógł zrobić z tobą co chciał! Jezus, Marjal 
co za straszne położenie! · 

Zastanowiła się wielce. 
- Nie będziemy już teraz gadać o 

tych przykrych smutnych rzeczach! Bogu 
dzięki, koniec twej historji dobry ... 
Jakże, podjadłaś sobie rzetelnie? 

- Bartlzo - roześmiała się szero
ko i znów cię zarumieniła. 

Nalał jej wody sodowej z sokiem. 
Piła, uważając· to za szczyt doskoałości, 
jakie danem jej było spożywać. Czuła 
się onieśmieloną wytwornem otoczeniem, 
niemal przerażoną tym uśmiechem losu, 
któremu po swych doświadczeniach nie 
ośmielała si~ ufać, i upojoną, ukołysaną 
cudowną tą metamorfozą niemniej jak po
czliciem, że znalazła moralne oparcie, że 
może skołataną duszę złożyć spokojnie u 
nóg dobrego człowieka, który mówił do 
niej ojczystym językiem i mówił do niej 
sercem. 

Najnow~za powieść ,,Pu~!u~kleństwo Złotego Clel caH do nabycia po 20 gr. 
za zeszyt w Redakcji DZIENNIKA PIOTRKOWSKIEGO ul. Słowackiego 18. 
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Radjo · 
WTOREK, 7 maja. 

6.30 „Kiedy ranne wstają zorze". 6.36 
Gimnastyka. 6.50 Muzyka z płyt. 7.15 
Dziennik poranny. 7.25 D. c. muzyki z 
płyt. 7.50 Wskazówki praktyczne. 8.00 
Audycja dla szkół. 8.05 Audycja dla ;io· 
borowych. 11.57 Sygnał czasu. 12.00 HeJ· 
nał z Krakowa. 12,03 Wiadomości mete
orologiczne. 12.05 Koncert •111łej orkie
stry P. R. pod dyr. Z. G~rzyńskiego. 
12.50 „Chwilka dla kobiet''. 12.55 Dzien
nik południowy. 13.05 Płyty. 13.50 „z 
rynku pracy". 13.55 Wiadomo,ci gos.po· 
darcze. 15.45 Tańce słoWiańskie - Kon· 
cert z Krakowa. 16.30 „Listy od dzieci 
młodszych" - omówi Wanda Tatarkie
wicz - Małkowska. 17.15 Koncerl soli
stów. 17.50 „Skrzynka językowa". 18.00 
K1>ncert chóru Juranda. 18.30 Koncert 
reklamowy. 18.45 Płyty. 19.15 Wiadome• 
ści rolnicze. 19.25 Wiad. sportowe. 19.35 
Utwory na fortepian w wyk. Marji Ba
równy. 19.50 Feljeton aktu:ihy. 20.00 
Audycja wesołych melodyj filmowych. 
Tr. ze Lwowa. 20.45 Dziennik wieczor
uy. 20.55 „J ak pracujemy i źyjemy w 
Polsce". 21.00 Koncert w wyk. Ork. Sym 
fonicznej P. R. pod dyr. Zygmunta La· 1 
łoszewskiego. 22.00 Koncert ze Lwowa. 
22.30 Biuro Studjów rozmawia ze słucha
czami P. R. 22.45 Płyty. 23.00 Wiad. me
Jeorologiczne„ 23.05 Muzyka taneczaa z 
płyt. . 

śRODA, 8 maja. 
6.30 „Kiedy ranne wstają zorze", 6.36 

Gimnastyka. 6;50 Muzyka z płyt. 7,15. 
Dziennik poranny. 7,25 D. c. muzyki z 
płyt. 7,50 „Wskazówki praktyczne". 
8,00 Audycja dla szkół. 8,05 Audycja dla 
poborowych. 11,57 Sygnał czasu. 12,00. 
Hej,oał z Krakowa. 12,03 Wiadomości 
meteorologiczne. 12,05 Trio Jana Dwo
rakowskiego, i Bolesław Mierzejewski 
(tenor). Akomp. Wł. Szpilman. 12,50. 
Chwilka dla kobiet. 12,55 Dziennik po
łudniowy. 13,05 Płyty. 13,55 Wiadomości 
!lospodarcze. 15,45 Orkiestra salonowa 
P. R. dyr. Zdzisława Górzyńskiego. 16,30 
„Trzecie zebranie klubowe" - odczyt z 
cyklu ,;I.e świata dziewcząt" - wygłosi 
Zofja Miszewska. 16,45 Płyty. 17,00 „Po
lityka państw europejskich po wojnie" -
wygł. prof. Jan Dąbrowski (Tr. z Krako
wa). 17,15 „Muzyka współczesna dla nie 
dowiarków" - I pogadanka Michała 
Ko11drackiego, ilustrowana płytami (Im
presjonizm francuski). 17,50 „Książka i 
wiedza" Wertensteina - wygł. dr. Je
rzy Baumgarten. 18,00 Zespół harmoni
stów warszawskich. 18,15 Wesoły skecz 

„Nie b~dzie pani głodna" 
\ . 

Hypnozą leczą w Ameryce otyłość 
(es) Smukła sylwetka jest w A

meryce, mimo May West, jeszcze 
wciąż marzeniem każdej mniej wiot
kiej i wysmukłej pani. Ameryka jest 
też wciąż jeszcze ojczyzną coraz to 
nowych systemów i sposobów kura
cji odtłuszczającej, prowadzącej 
właśnie do uzyskania upragnionej 
sylwetki Joan Crawfort, Liliany 
Harvey, czy innej, tak niepodobnej 
do May W est gwiazdy filmowej. 
Jedną z najnowszych metod jest. 

metoda„. hypnozy. 
Pacjentkę usypia się i hypnotyzer 

mówi jej: 
- Nie znosi pani klusek. 
- Nie cierpi pani ciastek. 
- Nie lubi pani•dużo pić. 

' . 

- Wogóle nie znosi pani jedzenia. 
- Lubi pani tylko owoce i suro-

we jarzyny. 
Pacjentka po obudzeniu się rze

czywiście podobno nie może patrzeć 
na slodycze, mączne potrawy i inne 
tuczące specjały. Objada się nato
miast jarzynami, owocami i„. traci 
na wadze jedno kilo po drugiem. 

Metoda ta ma podobno tę wyż-' 
szość nad innemi, że nie sprawia pa
cjentkom żadnych „mąk psychicz
nych" ani tortur; polegających na 
konieczności zwalczania„. pokusy. 
Naprawdę nie mogą patrzeć na te 
rzeczy i przysmaki, których im le
karz zabronił, a chętnie zajadają 
się mało tuczącemi a odżywczemi 

jednak, potrąwarni. 
Pacjentkom szczególnie wrażli

wym na uczucie głodu hypnotyzer 
mówi groźnie i stanowczo: 

- Nie będzie pani głodna. Nigdy. 
Nawet rano. Nawet wtedy, kiedy 
poł,0ży się pani spać bez kolacji. 
Przez cały dzień nie będzie pani 
głodna. 

No, i pacjentka po obudzeniu się 
nie jest rzeczywiście głodna, czuje 
się podobno doskonale i... przysyła 

· lekarzowi jedną klientkę po drugiej. 
Wynalazca tego systemu, niejaki 

doktór Shoop zbił już podobno na 
swoim wynalazku wcale pokaźną for 
tunę. 

·Li§t do noworodka 
Jak pomysłowy Angllk zarabia na chleb 

(es) Pewien przedsiębiorczy i... 
bezrobotny anglik wpadł na dość nie
zwykły pomysł zarobkowania, któ
ry przynosi mu podobno wcale niezłe 

dochody. 
W Anglji mianowicie jest taki 

zwyczaj, że rodzice dzielą się za po
średnictwem prasy ze wszystkimi 
swoimi krewnymi, przyjaciółmi i 
znajomymi radosną wieścią o przyj
ściu na świat ich pierwszego dziec
ka. 

Otóż od kilku miesięcy rodzice 
wszystkich pierworodnych dzieci. o- j 
trzymują, w kilka dni po urodzeniu 

się dziecka, list, adresowany bezpo-1 Po tym liście następuje post scrip
średnio do noworodka. tum do rodziców J;loworodka, gdzie 

W liście tym pan Harry T'wood, mr. Twood określa wysokość sumy, 
właśnie ów bezrobotny młody czło- za którą można ów upominek wyku-
wiek pisze: pić. 

- Drogi~ dziecko! 
Pozwól, że złożę c1 zyczenia 

wszelkiej pomyślności. Niech ci 
się życie jaknajlepiej układa. 

Razem z najserdeczniejszemi 
życzeniami przesyłam ci, kochane 
dziecko, drobny upominek, który 
rodzice twoi mogą ci wykupić na 
poczcie. 

ściskam cię serdecznie twój 
Harry Twood. 

Rodzice, wzruszeni tym niezwy
kłym dowodem pamięci obcego prze
cież człowieka wykupują ów upomi
nek, pokazując go potem z dumą zna
jomym, a pan Harry Twood zbija 
grosz do grosza, spekulując na m.
łości rodzicielskiej, sentymentaliz
mie i snobizmie szczęśliwych rodzi
ców. 

--
ffłJUORIJ 

p. t. „Wizyta" według Awerczenki. DZIECIĘCA LOGIKA I PRZEMIANA MATERJI - Dlaczego? 
18,30 ,.Skrzynka techniczna''. 18,40 „ży- B, · · B wą - Bo chciałby dlużej miec swoje cie kulturalne i artystyczne stolicy". Janek wraca ze szkoły do domu. - OJ się oga, znowu masz no 
18,45 Płyty. 19,25 Wiadomości sportowe. Widać, że myśli nad czemś intensyw suknię - mówi przerażony lekarz pieniądze w kieszeni. 
19,35 Tadeusz Olsza śpiewa swoje pio- nie. Nagle zwraca się do dziadka i do swojej małżonki. NAPRAWDĘ NlIEPRZYJEMNE 
senki. '19,50 Feljeton aktualny. 20,00 Mu mówi: - Tak, drogi mężu, ale przecież Dwie przyjaciółki siedzą w cukier-
z)'ka z płyt. 20,1'5 Wieczór Mickiewi- ty ·sam zawsze mówisz, że człowiek ni. 
czowski (Tr. z Wilna). 20,45 Dziennik - Dziadziusiu, powiedz mi, kie-
wieczorny. 20.55 „Jak pracujemy i ży- dy ty właściwie zostałeś dziadkiem? musi mieć dobrą„. przemianę ma- - Wiesz - mówi jedna do dru-, 
jemy w Polsce". 21,00 Koncert Chopinow . . , . . terji, że to mu jest koniecznie do ży- giej - jestem w prawdziwym kłopo- ' 
ski w wyk. Pawła Lewieckiego. 21,30. - Wtedy, kiedys ty się urodził, c:ia potrzebne. cie. I 
Odczyt w języku esperanckim. 21,40 Pie kochanie. W SZKOCJI _ Co się stało? _ zaniepokoiła 1 
śni polskie ~ wyk. Edwarda Bendera I - Więc gdyby nie ja to nie był- Gdyby przy J'ednem okienku kasy się druga. I (Tr. z Katowic). 22,00 Koncert reklamo- . . ' .., 
wy. 22,15 Koncert m~.-sal. tan. w wyk.• byś dziadkiem? biletowej na dworcu kolejowym w - Wyobraź sobie Wanda grzebie 
Małej Orkiestry. P. R. pod dyr. Z. Gó- - Nie Janeczku. Szkocji stały dwie osoby, a przy już trzeciego męża. Muszę iść na po- i 

· W teatrach 
warszawskich 
Wielki: Dzień wypoczynkowy, 
Narodowy: „Kres wędrówki" (cenz 

zniżone o 50 proc.), 
Polski: „Judasz". 
Nowy ::„Człowiek czynu". 
Letni „Muzyka na ulicy". 
Mały: „Wszeikie prawa 1:astrzdone•4 
Ateneum: Przedstawienie uwieszooe., 
Teatr Aktora (Mokotowska m. 7lh 

,,Krzyk". 
Kameralny: „To więcej, nił Dliłcńi!" 
Comoedia: „Rekruci". 
Instytut Reduty: „ T eorja Einsteina'". 
Teatr Dramatrc:my (Hipotecma 8)• 

nTrafedja dzieci'. 
Stara Ba!lda: „s~ Banda Die reb„ 

wieje". 
Mignon: „Warszawa w nocy". 
Cyrks Tunaiej walk zapunicir:ych. 

W kinach 
Adria (Wierzbowa): „Wonder Bar". -
Apollo (Marszałkow. 1()6): „Bentali"• 
Asi „Ken Maynard, jako postra.cll 

gór" i „Czy Lucyna to dziewczyna?". 
AtlanUc1 „Czecwony •ułtaQ'', 
Capltol (Manzałkow. 125): „Rozdmi.i 

De oczy", 
Casino (Nowy świat 50): „Niedokoli• 

czona symfonja". 
Colosseum (wielka. .ala): „Weronika" 

i rewja. • 
Colosseum Małe: „Buster rozdaje mi· 

ljony i „6 godzin życia". 
Corso: „$luby ułańskie" i rewja. 
Europa: „Jd.ztemy po 1zczęłcie". 
Filharmonja (Jasna 5): „Nasi chłopcY, 

marynarze". 
Fama ,,żyd S6u". 

,.Kino par. św. Andrzeja" (Chłodna 9)• 
„Szaleńcy i dodatki. 

Los: „W obronie prawa" i „Całuj mnie 
jeszcze". I 

Majestic: „Niewolnica z Madalay". 
Mewa: „Kleopatra" i „Koa i Kelly, 

w tarapatach", 
Macha (Długa 10): „Córka dżungli" i 

„Zdobywcy". 
Miej1ki (Hipoteczna 8): ,,Piotra•"· 
Oko Praskie: „Dla Ciebie śpiewam" ! 

„Karawana". 
Palace: „Kryzys skończony" i „Melo„ 

dje cygańskie". 
Pan: „Byli 1obie dwaj hultaje" (Flip i 

Flap). 
Pe~! . Tń~on: „Cz~~ wiedeńskiego 

walca 1 „świat słucha • 
Popularne: „Od wieczora do północy" 

i „Otchłań życia" i rewja. 
Światowid: „Ulica szaleństw". 
Stylowy tMarszałkowska 112): „Ma• 

ła mateczka". 

COLOSSEUM N. htllf 11 
pocL 5, 7, \ł 

„Weronika" 
Ceny 65 gr. 90 gr, I 1 zł. 

Na scenie rawJa rzy~skiego. 23,00 Wiadom~ści meteoro- _ N 't b <lzo dużo mi zawdzię- drugiem leżał... dłul!'i, oślizgły wąż, grzeb. Jest mi ogromnie przykro, bo l logiczne. 23,05 D. c. muzyki ork. salono- o, ~ . ar , . , , -
wo-tanecznej P. R. czasz, powm1enes przez wdz1ęcznosc to szkot stanąłby pewnie przy tern ani razu się jej jeszcze nie zrewan- -:---------------·· 

kupić mi hulaj nogę. drugiem okienku. I żowałam. 

M. CON~T A NTIN WEYE..R 19) czny. - Gdyby to pan wog6le mógł zro-
- Zdaje mi .się, że pan się zapo- bić. 

' r r mina Spenlow. Jest nas na tym prze - Niech się pan o to nie obawia. 

SIYllE C·o H WSRD Zl\WIEI klętym posterunku trzech białych i Mógłbym to zrobić i pan sam wie o . jedna kobieta ... Czyż mielibyśmy za tern doskonale. Może być pan jed-
cząć się bić? I nak spokojny. Nie mam najmniej

- Mówiłem już panu, że ta ko- szej ochoty prowokować teraz pa
bieta powinna zrobić z nas gentle- na. Wystarczy w zupełności, że je-

- Mówiłem już panu, Spenlow, że mieć nadziei? tern, choć nie mówi. manów. Ze mnie już go zrobiła. den z nas dwóch stracił zimną krew 
nie musi pan wszystkiego rozumieć. - I pomyśleć tylko, że gdyby prze - Spcnlow ! - Oryginalny gentleman„. na chwilę. Gniew służy tym, którzy 

- Dziękuję za uprzejmość! Ale jeżdżał tędy jaki duchowny pań- - Mam dosyć pańskiej cnoty, Nie podniósł tej uwagi i dodał: nie mają racji, ja zaś chcę ją mieć. 
c-0 mnie to teraz obchodzi! Prze- skiego wyznania, poszedłby pan, z Lengrand. Drażni mnie ona. Doszło - Ale nie z pana, to pewne. Zwracam się teraz do sierżanta 
staję być sierżantem Spenlowem od-, namaszczeniem wysłuchać jego ka- już do tego, że zastanawiam się, ja- Zacząłem się śmiać i to go trochę Spenlowa, do Jamesa Cecila Spenlo-
powiedzialnym przed prawem. Sta- zania. ki był djabel~ki ukryty powód, któ- uspokoiło. I wa, esquire'a.„ Zanim pan zrzuci ten 
nę się Jamesem Cecilem Spenlow - Dlaczegóżby nie? 

1 
ry sprawił, iż pomógł pan bezintere- - Chciałbym wiedzieć, co też pan i czerwony mundur, byłoby całkiem 

csquirem, człowiekiem niezależnym - Zdaje mi się, mój drogi, że po- sownie wykaraskać się swemu ry- mi zarzuca, Spenlow. zabawne, gdyby pan sam siebie zaa-
i wkrótce mam nadzieję, miljone- żąda pan mienia bliźniego swego. walowi. - Nic określonegói I to mnie wła- resztował. 
rem. , Jest pan w pewnej niezgodzie z przy - Cóż pan chce, Spenlow, lubię śnie niepokoi. - Z panem nie można dyskut~ 

-, 

- Co pan zrobi ze swojemi miljo-, kazaniami boskiemi. p·ieniądze. - Inaczej mówi4c, zarzuca mi wać, Lengrand„. Nie jest pan pa-
na.mi? · - Pożądam go prawnie. , - Niech pan to innym opowiada, ' pan to, że nie ma mi pan nic do za- 1 ważny, jak każdy Francuz. 

Roześmiał się: - Dosyć oryginalnie używa pan Lengrand„. Mógłbym był w to u- rzucenia. To bardzo ludzkie w grun-1 - Powiedziałem już panu, że ca„ , >• 
- Pozwolą mi może otrzymać ' terminu „prawnie". wierzyć„. Uważam pana jednak za cie rzeczy.„ Nie czuje się pan w teml łą tę rozmowę uważam za kpiny. 

spadek. I - Jest rzecz jeszcze daleko dziw- zbyt dobrego kupca, aby nie rozu- trochę śmieszny? - Powiedzmy, że tak jest.„ Będę 
Wybuchnąłem: 1 niejsza, ~engrad (przestał mnie na- mieć, jaki interes zrobił pan z Mer- - Czyż to moja wina, że jesteśmy je więc kontynuował~ Chciałbym wie 
- I to się nazywa człowiek pra- zywać „sz.efciem", co zauważyłem), cierem ... Gdyby pan mocniej kochał rywalami? dzieć coś z pańskiej przeszłości. 

wy. Niech pan zrzuci jaknajprę- a mianowicie to, że pan przeobra- pieniądze, stawiałby pan bardziej - Powracam do tego, co mow1- - Z przyjemnością powiem to pa 
dzej ten mundur policyjny. Widzę, ził się w głosiciela moralności ... Po- drakońskie warunki. 20 procent! To łem przed chwilą. Skąd pan to wziął nu, Spenlow. Urodziłem się we Fran 
że zdolny pan jest zamordować w winien pan zaiste wstąpić na am- przecież darmo! Dopiero po wszyst- Spenlow, że my jesteśmy rywalami? cji jakieś 36 lat temu. Przybyłem do 
jakim kącie swego rywala. li bonę. Nie możemy ukryć wzajem kiem przyszło mi to na myśl... Mer- , - .Są rzeczy, które się czuje... Kanady przed 17. A teraz podam pa 

- Lengrad, - odpowiedział mi- przed sobą, że obaj zakochani je- , cier sam liczył na dwa razy więcej. : - Dobrze, czuje więc pan WC· nu kompletny spis ośób, u których 
Gdybym nie wiedział, że pan żartu- steśmy w jednej i tej samej kobie- j - Może jestem gorszym kupceip, mnie woń rywalizacji... . I pracowałem i pańskich koleg6w z 
je, drogo mógłby pan za te słowa cie. niż pan to przypuszcza? i - Niech pan nie kpi, Lengrand. policji konnej, których odwiedza• 
zapłacić! · - Jest pewna różnica... - Chcę panu dać jedną radę, Len To co panu mówię jest bardzo po- łem. 

To mnie nieco uspokoiło. i - Jaka? grand. Podstęp nie powinien być szy ważne. - Tak, ale przedtem? 
, - Dobrze. żartowałem ... Dlacze- · - Ta, że pan mówił wciąż o spad ty tak wyraźnie białemi nićmi, nie - Ależ gdybym brał poważnie to - Kiedy przedtem? 

go jednak do licha 7awsze mówi mi ku ... Jest tego mojem zdaniem tro- powinien być przy tern szyty zbyt wszystko, co mi pan mówi od pół - Przed przyby~iem do Kanad1, 
pan o tym spadku? chę za wiele i co do mnie... starannie. I w jednym i w drugim godziny, musiałbym spuścić panu tf( przeszłość pana chciałbym pez. 

- Czyż człowiekowi nie wolno - Co do pana, to myśli pan ·o wypadku, szew jest zabardzo wido- porządne lanie. nać. D. c. n. 
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